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ZBRZYZNY SKAZANY 
Znany polityk i działacz związkowy 
Ryszard Zbrzyzny został uznany 
winnym krzywoprzysięstwa.
 str. 3

PAMIĘTAJĄ O 1 WRZEŚNIA
Lubinianie uczcili pamięć poległych w II wojnie światowej. 
W obchodach 77. rocznicy jej wybuchu  wzięło udział wie-
lu młodych ludzi – uczniów i harcerzy. » str. 9

RADNI ZWLEKAJĄ 
Z DECYZJĄ
Mimo że stan techniczny sieci wodno-
-kanalizacyjnej w gminie wiejskiej 
Lubin jest alarmująco zły, tamtejsi 
radni odłożyli w czasie decyzję 
o utworzeniu wspólnej aglomeracji 
z miastem.   » str. 3

PYSZNOŚCI 
Z PASIEK
Do Chobieni zawitali producenci 
bursztynowego przysmaku. III Gmin-
ne Święto Miodu jak zwykle cieszyło 
się dużym zainteresowaniem smako-
szy, którzy na straganach wyszuki-
wali oryginalne gatunki miodów z lo-
kalnych hodowli pszczół.
 » str. 10-11

BESTIALSTWO 
CZŁOWIEKA 
W ręce pracowników fundacji „Podaj 
Łapę” trafił brutalnie okaleczony kot. 
Zwierzęcia nie dało się uratować.
 » str. 7

FANTAZJA 

ZABRZMIAŁ PIERWSZY 
DZWONEK
W nowym roku uczniów wszystkich szkół czekają duże 
zmiany. W życie wejdą pierwsze edukacyjne projekty 
obecnego rządu, w tym likwidacja instytucji gimnazjum 
i szkoły zawodowej.  » str. 5
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 » Pierwszy weekend września w lubińskim Centrum Kultury Muza był wielkim wydarzeniem dla miłośników gier i nowych 
technologii. Z wielkim rozmachem przygotowana została tu druga odsłona IT Planet E-Sports Masters, na którą przyjechali 
goście z całej Polski. Przez dwa dni w każdym zakątku Muzy działo się coś ciekawego. W małej sali prelekcje i wywiady z 
gwiazdami YouTube, w głębi korytarza sekcja planszówek. Można było zostać gwiazdą rocka, usiąść za kierownicą wirtualnego 
samochodu lub wyruszyć na spotkanie z księżniczkami i smokami.
Czy w centrum kultury jest miejsce dla gier komputerowych? – Oczywiście, że tak – mówi Małgorzata Życzkowska-Czesak, 
dyrektor Muzy. – Chcieliśmy pokazać Muzę w innej odsłonie, przyciągnąć inną publiczność i to nam się udało. 
Zaangażowaliśmy wielu młodych ludzi, pomaga nam ponad 70 wolontariuszy. Czuję, że Muza jest oswajana przez to 
wydarzenie, ludzie przypominają sobie, że jest u nas dobre kino bez reklam, za to z szatnią, że dzieją się ciekawe rzeczy. I ta 
młodzież wróci do nas, nie tylko, żeby pograć, ale przyjdzie na koncert lub do kina. 
Nieodłączną częścią wszystkich imprez poświęconych grom jest tzw. cosplay – zabawa, której uczestnicy przebierają się za 
postaci ze świata gier. Tego spotkania ze światem fantazji nie zabrakło też w Lubinie.  Str 10-11

NA ŻYWO
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Szpital zużyje 
mniej energii
 5,5 miliona będzie 

kosztowała 
termomodernizacja 
budynków 
Regionalnego 
Centrum Zdrowia w 
Lubinie. Po jej 
zakończeniu szpital 
będzie potrzebował 
o jedną trzecią 
energii mniej.

Do tej pory w 
RCZ wymienio-
no już okna i drzwi 
– z drewnianych na 
PCV. Budynki do-
cieplono z zewnątrz, 
przy okazji kładąc na 
ścianach tynki w no-
wej kolorystyce. Te-
raz przyszła pora na 
wymianę instalacji 
centralnego ogrze-
wania i ciepłej wo-
dy oraz wszystkich 
grzejników. Prace 
potrwają do marca 
przyszłego roku.

– Termomoderni-
zacja ma pozytyw-
nie wpłynąć na po-
prawę warunków 
życia mieszkańców 
regionu oraz warun-
ków leczenia pacjen-
tów i pracy persone-

lu. Trzeba jednak pa-
miętać, że prace od-
bywają się w działa-
jącym szpitalu, więc 
liczę na dalszą wy-
rozumiałość pacjen-
tów i pracowników 
lubińskiej placówki 
w związku z niedo-
godnościami – mó-
wi prezes RCZ Janusz 
Atłachowicz.

Celem jest po-
prawa efektywno-
ści energetycznej bu-
dynków szpitala. Po 
zakończeniu robót 
placówka ma zuży-
wać o blisko 33 proc. 
mniej energii i emito-
wać o 19 proc. mniej 
dwutlenku węgla.

Koszt całego 
przedsięwzięcia wy-
nosi 5,5 mln zł. 80 
proc. tej kwoty po-
chodzi z funduszy 
Europejskiego Ob-
szaru Gospodarcze-
go zarządzanych 
przez Narodowy 
Fundusz Ochrony 
Środowiska i Go-
spodarki Wodnej. 
Pozostałą część 
finansuje samo 
RCZ.
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Nowości na 
lubińskiej uczelni
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Uczelnia Jana Wyżykow-
skiego powstała na po-
czątku tego roku w wy-

niku połączenia Dolnośląskiej 
Wyższej Szkoły Przedsiębior-
czości i Techniki w Polkowicach 
oraz Uczelni Zawodowej Zagłę-
bia Miedziowego w Lubinie.

– Decyzja o połącze-
niu obu uczelni była stra-
tegiczna. Dążyliśmy do te-

go, aby z dwóch oddziel-
nych szkół wyższych zrobić 

jedną markę, pod łatwą do 
zapamiętania nazwą. Uczelnię 
nastawioną na potrzeby regio-
nu – tłumaczy dr Dariusz Zając, 
kanclerz UJW.

Zgodnie z zapowiedziami, 
połączenie sił obu uczelni po-
zwoliło zaproponować no-
wości w akademickiej ofer-
cie. W tym roku studenci ma-
ją tu po raz pierwszy do wy-
boru logistykę i magisterskie 

studia na cieszącej się coraz 
większą popularnością me-
chatronice.

– Najczęściej wybieranym kie-
runkiem jest górnictwo i geologia 
ze względu na strefę przemysło-
wą w naszym regionie. Spośród 
uczelni niepublicznych w Polsce 
nasza jest jedyną mającą w ofer-
cie taki kierunek, a ze wszystkich 
szkół wyższych jest ich zaledwie 
kilka – informuje dr Dariusz Za-
jąc.

Niesłabnącym zainteresowa-
niem cieszą się również: zarzą-
dzanie, inżynieria produkcji i ad-
ministracja. 

Władze uczelni pracują nad 
nowościami i wdrożeniami sys-
temu dziekanatowego, w tej 
chwili rekrutacja odbywa się on-
-line, co jest dużym uproszcze-
niem dla przyszłych studentów. 
W ramach ujednolicenia systemu 
w Polkowicach od października 
będzie funkcjonował indeks elek-
troniczny, który już działa w lu-
bińskim Wydziale Zamiejsco-
wym. Oprócz tego podczas wa-
kacji uczelnia zakupiła materia-
ły i sprzęt dydaktyczny, wyposa-
żyła dwie pracownie komputero-
we oraz utworzyła laboratorium.

ANNA SKUCHA

U

niu obu uczelni była stra-
tegiczna. Dążyliśmy do te-

go, aby z dwóch oddziel-
nych szkół wyższych zrobić 

jedną markę, pod łatwą do 
zapamiętania nazwą. Uczelnię 
nastawioną na potrzeby regio-
nu – tłumaczy dr Dariusz Zając, 

 » Lubińska i polkowicka 

szkoła wyższa już od tego 

roku działają pod jedną 

nazwą jako Uczelnia Jana 

Wyżykowskiego. Połączenie 

umożliwiło uczelni przygotowanie 

nowej oferty 

dla studentów.



www.lubin.pl 8 września 2016 3AKTUALNOŚCI

reklama

Były poseł 
z prawomocnym 
już wyrokiem
 Ryszard Zbrzyzny jest winny 

krzywoprzysięstwa w procesie swojego 
syna. Sąd Okręgowy w Legnicy oddalił 
właśnie apelację od wyroku wydanego 
w pierwszej instancji, skazującego go na 
karę grzywny.

Zbrzyzny został oskarżony o to, że zeznał 
nieprawdę występując jako świadek w pro-
cesie wytoczonym jego synowi Szymonowi 
o spowodowanie kolizji pod wpływem al-
koholu. Twierdził, bowiem, że syn był tamte-
go dnia cały czas w domu. Prokuratura uzna-
ła, że popełnił wówczas krzywoprzysięstwo. 
W osobnym procesie Sąd Rejonowy w Lubi-
nie skazał go na grzywnę w wysokości 3 tys. 
zł. Pełnomocnik byłego posła wniósł apelację, 
jednak została ona oddalona, a wyrok lubiń-
skiej temidy utrzymany w mocy.

Ryszard Zbrzyzny przez cały czas trwania 
procesu wyrażał zgodę na publikowanie je-
go wizerunku, utrzymując, że jest niewinny, 
a sprawa ma podłoże polityczne: – Ani nie było 
moim zamiarem, ani nie jest prawdą to, że ze-
znawałem nieprawdę. Całe postępowanie pro-
kuratorskie jest grubymi nićmi szyte, wszyst-
ko jest oparte na domysłach, domniemaniach 
i nieścisłościach – mówił podczas ostatniej roz-
prawy w Sądzie Rejonowym w Lubinie.

Wyrok ogłoszony 19 maja jest prawomoc-
ny.  JOANNA DZIUBEK 

Dymisja 
w zarządzie KGHM
 Mirosław Biliński zrezygnował 

z funkcji wiceprezesa KGHM do spraw 
rozwoju.

Jak informuje mie-
dziowa spółka, zgod-
nie ze złożonym 
oświadczeniem byłego 
wiceprezesa, powodem 
jego rezygnacji z funkcji 
członka zarządu KGHM Pol-
ska Miedź była konieczność i chęć skoncen-
trowania się wyłącznie na nadzorze oraz 
zarządzaniu aktywami zagranicznymi fir-
my, czyli KGHM International oraz Sierra 
Gorda.  MRT
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Radni myślą, a pieniądze 
przeciekają przez palce

 » Wszyscy zgodnie 
powtarzają, że w tym 
przypadku liczy się czas, 
jednak radni gminy 
wiejskiej Lubin 
jednomyślnie postanowili 
odłożyć głosowanie nad 
utworzeniem aglomeracji 
sieci wodno-
kanalizacyjnej. Skąd te 
wahania? Czy radni 
i gminni urzędnicy mają 
inny pomysł, jak naprawić 
sieć, która jest w bardzo 
kiepskim stanie? Czy mają 
też takie opory 
w przypadku korzystania 
z innych aspektów 
infrastruktury miasta 
Lubina?

O tym, że gminna sieć wod-
no-kanalizacyjna wyma-
ga naprawy, piszemy od 

dawna. Ten problem dotyka też 
mieszkańców wielu wsi, którzy 
skarżą się na jakość wody czy jej 
ciśnienie w swoich kranach. Po-
mysłu na rozwiązanie problemu 
całościowo do tej pory nie by-
ło. Jakiś czas temu wydawało się 
jednak, że pojawiło się światełko 
w tunelu – gmina wiejska Lubin 
mogłaby połączyć się w aglome-
rację, by zdobyć pieniądze na re-
mont i rozbudowę sieci wodno-

-kanalizacyjnej, dzięki temu ście-
ki z gminy wiejskiej Lubin trafia-
łyby do oczyszczalni w Lubinie 
i można by było wyremontować 
rurociąg.

Co ciekawe, w pewnym sen-
sie ten pomysł realizowany jest 
od dawna. Gmina częściowo 
należy już do aglomeracji Lubin 
w zakresie gospodarki wodno-
-ściekowej.

– Miejscowości Gola, Gorzy-
ca, Krzeczyn Mały i Krzeczyn 
Wielki obecnie odprowadzają 
ścieki do miejskiej oczyszczalni. 
Rozszerzenie aglomeracji o kolej-
ne miejscowości – to bardzo ko-
rzystne dla gminy rozwiązanie – 
mówiła nam w lipcu tego roku 
Maja Grohman, rzecznik praso-
wy wójta gminy Lubin Tadeusza 
Kielana.

Żeby zdobyć środki unijne na 
remont i rozbudowę sieci wod-
no-kanalizacyjnej, trzeba się jed-
nak pośpieszyć. A zanim odpo-
wiedni wniosek trafi do Naro-
dowego Funduszu Ochrony Śro-
dowiska i Gospodarki Wodnej, 
trzeba spełnić wiele formalności. 
1 września radni gminy wiejskiej 
Lubin zdecydowali jednak na se-
sji, że… potrzebują na to więcej 
czasu.

– Ja osobiście popieram ten 
pomysł. Uważam, że jest dobry. 
Inni radni chcieli się jednak do-
kładniej przyjrzeć stronie tech-
nicznej tego projektu, mieli pew-
ne wątpliwości i pytania, więc 
uważam, że trzeba im umożli-
wić zadanie tych pytań – tłuma-

czy Norbert Grabowski, prze-
wodniczący rady gminy Lubin.

Czy radni gminy wiejskiej ma-
ją też takie opory w przypadku 
korzystania z innych aspektów 
infrastruktury miasta – komu-
nikacji publicznej, obiektów re-
kreacyjnych, placówek kultural-
nych? Co na przykład ze szkoła-
mi? Gdy pytamy, gdzie radni po-
słali do szkoły swoje pociechy, 
odpowiadają raczej niechętnie. 
Norbert Grabowski nie chce, że-
by w sprawy polityki mieszać je-
go dzieci. Odpowiedzi nie udzie-
liła także mieszkająca na tere-
nie gminy Barbara Tórz, kierow-
nik wydziału oświaty w Urzę-
dzie Gminy, twierdząc, że jest to 
jej prywatna sprawa. Do „więzi” 
z miastem w tym zakresie otwar-
cie przyznał się radny Patryk 
Jarkowiec – jedno z jego dzieci 
uczęszcza do miejskiej podsta-
wówki, drugie – do gimnazjum 
gminnego.

Na ostatniej sesji pojawiły się 
dwa wnioski o usunięcie z planu 
obrad dyskusji o planie gospo-
darki ściekowej. Jeden z nich zło-
żyła radna Zofia Marcinkiewicz 
z klubu dotychczas sprzyjające-
go działaniom wójta. Poproszo-
na przez nas o komentarz, od-
mówiła wypowiedzi. Jej wnio-

sek spotkał się z oklaskami Bar-
bary Skórzewskiej, radnej z ugru-
powania „Razem dla gminy Lu-
bin”, uznawanego za opozycyjne 
wobec Tadeusza Kielana.

Jedną z miejscowości, w któ-
rej kiepski stan sieci wyjątkowo 
daje się mieszkańcom we zna-
ki, jest Osiek. Reprezentujący tę 
wieś Patryk Jarkowiec mówi: – 
Nie głosowałem przeciwko te-
mu projektowi. Radni po prostu 
poprosili o czas. Pracujemy nad 
tym i myślę, że w ciągu tygodnia 
będziemy mieli już gotowe kon-
kretne stanowisko. Na razie nie 
mogę zdradzić tajemnicy klubu.

A czas w tym przypadku jest 
bardzo ważny, bo chodzi o na-
prawdę duże dofinansowanie.

– Warto nadmienić, że chodzi 
po prostu o unijne pieniądze. Je-
steśmy w stanie wspólnie pozy-
skać ponad 55 milionów złotych. 
To jest ogromna kwota pozwala-
jąca kompleksowo zmodernizo-
wać infrastrukturę wodno-ka-
nalizacyjną we wszystkich miej-
scowościach gminy – mówi Ja-
cek Mamiński, rzecznik prezy-
denta Lubina. – Pamiętajmy, że 
jeśli się modernizuje to, co jest 
pod ziemią, to przy okazji re-
montuje się też to, co jest nad zie-
mią: drogi, chodniki, nowe ścież-
ki rowerowe i oświetlenie. Jest to 
możliwość sięgnięcia po pienią-
dze unijne na skokową poprawę 
jakości życia na wsiach. To pie-
niądze, od których po prostu nie 
wypada się odwrócić – dodaje.

WOJCIECH NIEDZIELSKI 

W kwestii odroczenia 
debaty o utworzeniu 
aglomeracyjnej sieci 

radni byli jednomyślni.
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Na ostatniej sesji pojawiły się 
dwa wnioski o usunięcie z planu 
obrad dyskusji o planie gospo-
darki ściekowej. Jeden z nich zło-
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Przeterminowane towary w lubińskich sklepach
 Delegatura Inspekcji 

Handlowej w Legnicy 
skontrolowała kilkanaście 
lubińskich sklepów. Podczas 
kontroli ujawniono m.in. 
szkodliwą substancję w 
biżuterii sztucznej i 
przeterminowane artykuły 
spożywcze.

Inspektorzy przeprowa-
dzili na terenie Lubina 12 
kontroli. Dwukrotnie prze-
badano sztuczną biżuterię 
na obecność kadmu i oło-
wiu. Okazało się, że pewna 

seria łańcuszków przekra-
czała dozwoloną ilość tych 
substancji.

– Kontrolowany przedsię-
biorca wycofał ze sprzedaży 
zakwestionowany wyrób. W 
sprawie wszczęto postępowa-
nie administracyjne zmierza-
jące do obciążenia go koszta-
mi badań laboratoryjnych 
– informuje Romualda Du-
mańska, starszy specjalista z 
Delegatury Inspekcji Handlo-
wej w Legnicy.

W sklepie z asortymentem 
dla motocyklistów znaleziono 

rękawice bez instrukcji użyt-
kowania w języku polskim 
oraz piktogramu informujące-
go o poziomie ochrony. Wła-
ścicielowi nakazano usunięcie 
tych nieprawidłowości. W in-
nej placówce sprawdzono rę-
kawice spawalnicze, przy któ-
rych nie było podanego okre-
su trwałości oraz nazwy pro-
ducenta. Problemem były 
również błędy w dokumenta-
cji towarowej.

Inspekcja zawitała też do 
dwóch hurtowni i sklepów, 
kontrolując oferowane przez 

nie produkty mleczne pod 
kątem ich jakości, potencjal-
nych zafałszowań składu, 
wagi, prawidłowości ozna-
kowania, przestrzegania wa-
runków przechowywania i 
terminów przydatności do 
spożycia oraz dat minimalnej 
trwałości. Łącznie skontrolo-
wano 21 partii mleka i prze-
tworów mlecznych nie kwe-
stionując żadnej partii. Bada-
niom laboratoryjnym pod-
dano osiem partii przetwo-
rów mlecznych, ale tu też nie 
stwierdzono zafałszowań.

W trzech kontrolowanych 
miejscach inspekcja znalazła 
za to przeterminowane ar-
tykuły spożywcze oraz brak 
czytelnych cen. W dwóch 
placówkach skontrolowano 
53 partie artykułów żywno-
ściowych, gdzie łącznie za-
kwestionowano 10 produk-
tów. Na półkach znalazły się 
przeterminowane o kilka dni 
jogurty, chipsy i czekolad. By-
ły tu też wyroby cukiernicze, 
jak ciastka i cukierki, których 
termin ważności skończył się 
nawet trzy miesiące temu.

– Odpowiedzialni za to 
przedsiębiorcy ukarani zo-
stali mandatami karnymi – 
mówi Romualda Dumańska. 
– W jednej placówce stwier-
dzono też naruszenie przepi-
sów dotyczących uwidacz-
niania cen przy 144 partiach 
towarów. Właścicielka skle-
pu ukarana została za to karą 
w kwocie 300 złotych.

W ostatniej placówce 
skontrolowano rzetelność 
obsługi, ale nie stwierdzono 
uchybień.

ANNA SKUCHA

Jak zapowiadała Anna Zalewska, sze-
fowa Ministerstwa Edukacji Narodo-
wej, już od tego roku wrócił obowią-

zek szkolny dla siedmiolatków.
– W naszej szkole blisko połowa pierw-

szoklasistów to sześciolatki. Pomimo zmia-
ny, rodzice chętnie posyłają swoje dzieci 

wcześniej do szkoły – mówi Iwona Kę-
dzierska, dyrektor Zespołu Szkół Inte-

gracyjnych w Lubinie.
Dzieci sześcioletnie mogą roz-

począć naukę w klasie pierwszej 
na wniosek rodziców, pod wa-
runkiem, że miały wcześniejsze 
roczne przygotowanie przed-
szkolne lub posiadają pozytyw-
ną opinię poradni psychologicz-

no-pedagogicznej.
Klasy I-V szkoły podstawowej 

oraz I i II gimnazjum szkół publicz-
nych mają zapewnione podręczniki za 

darmo. Część z nich jest zakupiona z dota-
cji celowej, a część z MEN. Podręczniki dla 
starszych klas oby szkół rodzice muszą ku-
pić sami. 

W tym roku zostaną też uruchomione 
pilotażowe lekcje programowania w szko-
łach, który ma rozwijać umiejętności lo-
gicznego myślenia, precyzowania pomy-
słów, zdolność rozwiązywania problemów 
i wiele innych cech przydatnych w każdym 
zawodzie.

Od 2017 roku wejdzie nowy system 
edukacji obejmujący szkołę podstawo-
wą i szkolnictwo średnie. Nie będzie gim-
nazjum. Zamiast niego będzie osiem klas 
szkoły podstawowej, przy czym pierwsze 
cztery klasy będą objęte podstawowym 
systemem edukacji, a klasy V-VIII na po-
ziomie gimnazjalnym. W związku z tym 
uczniowie klas szóstych nie napiszą spraw-
dzianu podsumowującego ten etap eduka-

cji i automatycznie przejdą do siódmej kla-
sy.

– Nie mamy jeszcze nowych regulacji 
prawnych. Do tej pory zostały przedstawio-
ne jedynie wnioski z debaty, dlatego jeszcze 
nie wiemy, jak zmieni się system kształcenia 
czy podręczniki. Trzeba zmienić podstawę 
programową, ramowe programy naucza-
nia – komentuje dyrektor ZSI. – W przy-
padku naszej szkoły niewiele się zmieni – 
dodaje.

Problem pojawia się w szkołach, gdzie 
szkoła podstawowa i gimnazjum mieści 
się w dwóch osobnych budynkach.

– Pojawiły się zapowiedzi, że będzie 
zmiana, ale nie mamy na razie żadnych 
dokumentów, jak to będzie realizowane. 
Nauczyciele gimnazjum nie kryją niezado-
wolenia. Włożyli bardzo dużo pracy i ser-
ca w doskonalenie zawodowe, właśnie je-
śli chodzi o ten etap edukacji. W momencie 

zmiany systemu kształcenia, ci nauczycie-
le zostaną bez pracy. Będą musieli się prze-
kwalifikowywać – zaznacza Wiesław Bar-
toszewicz, dyrektor Gimnazjum nr 1 w Lu-
binie. – Ponadto, co stanie się z uczniem, 
który nie otrzyma promocji do drugiej kla-
sy gimnazjum, jeśli nie będzie już pierw-
szych klas? Na razie nie ma przepisów, któ-
re regulowałyby też tę kwestię – dodaje.

O rok zostaną wydłużone szkoły śred-
nie, liceum będzie czteroletnie, a tech-
nikum potrwa pięć lat. Uczniowie tych 
dwóch szkół średnich, po maturze, będą 
mogli bezpośrednio składać dokumenty 
na studia. 

Szkołę zawodową zastąpi natomiast 
dwustopniowa szkoła branżowa. W tym 
przypadku ostatni etap edukacji zakoń-
czy się maturą zawodową, uprawniającą 
do dalszej edukacji w liceum dla dorosłych.

ANNA SKUCHA 

Gwiazdy 
na Wzgórzu 
Zamkowym
 Anita Lipnicka i John 

Porter wystąpili na 
tegorocznym Festiwalu 
Muzyka z Oblężonego 
Miasta.

31 sierpnia na dzie-
dziniec Wzgórza Zam-
kowego przyszło wielu 
lubinian, którzy w ten 
sposób chcieli uczcić 
rocznicę Zbrodni Lu-
bińskiej.

Najpierw na sce-
nie pojawił się John 
Porter. Potem, rów-
nież solo, wystąpi-
ła Anita Lipnicka. 
Na koniec wystąpi-
łi razem, w jednym 
z ostatnich wspól-
nych koncertów. 
Reakcja publicz-
ności dowio-
dła, że i tym ra-
zem organizato-
rzy zaprosili inte-
resujących arty-
stów.

– John Porter z 
pewnością wywarł wiel-
ki wpływ na polską mu-
zykę rockową. W do-
datku mieszka u nas od 
czterdziestu lat i to chy-
ba bardzo dobrze poka-
zuje, że Polska jest atrak-
cyjnym krajem – mówi 
Marek Zawadka, dy-
rektor Ośrodka Kultury 
Wzgórze Zamkowe.

Po raz pierwszy Mu-
zyka z Oblężonego Mia-

sta rozbrzmiała w 25. 
rocznicę Zbrodni Lubiń-
skiej. W przyszłym roku 
festiwal będzie zatem ob-
chodził swój własny ju-
bileusz, który rzecz jasna 

wpisze 
się w obchody historycz-
nych wydarzeń.

– Chcemy zapropo-
nować inną formułę 
festiwalu, ale jest zbyt 
wcześnie, by o niej roz-
mawiać. Na pewno bę-
dziemy szukać zespo-
łów pasujących do kon-
wencji Muzyki z Oblężo-
nego Miasta – zapowia-
da Marek Zawadka.  JD
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kowego przyszło wielu 
lubinian, którzy w ten 
sposób chcieli uczcić 
rocznicę Zbrodni Lu-

Najpierw na sce-
nie pojawił się John 
Porter. Potem, rów-
nież solo, wystąpi-
ła Anita Lipnicka. 
Na koniec wystąpi-
łi razem, w jednym 
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– John Porter z 
pewnością wywarł wiel- wpisze 

 » Uczniowie wrócili ajuż do szkół. Dla nich i ich rodziców będzie to wyjątkowy rok, pełen zmian.

Nowy rok szkolny 
pełen zmian
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Problem pojawia się w szkołach, gdzie 
szkoła podstawowa i gimnazjum mieści 
się w dwóch osobnych budynkach.
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Jack  Nicholson - Kłopoty  z  facetami
Charlie  Sheen - Kompania  karna

Nicolas  Cage - Amos  i  Andrew
Peter  Gallagher - Ryzykowne  związki

Jude  Law - Bliżej

GRAJ W TENISA ZIMĄ!!!
MPWiK Sp. z o.o. w Lubinie informuje, że rozpoczęło zapisy na stałe 
rezerwacje kortów w hali tenisowej na sezon zimowy 2016/2017, 
który trwać będzie od 01 października br. do 30 kwietnia 2017 r. 
Formularze rezerwacji należy złożyć do 05.09.br. w hali tenisowej 
przy ul. Baczynowej 1 w Lubinie.

Oferujemy Państwu atrakcyjne ceny wynajmu kortów 
przy rezerwacji stałej:
-   w tygodniu do godz. 15:00 - cena 45,00zł/1h, 
        natomiast późnym wieczorem od 22:00 -50,00 zł/1h
-  w weekendy godzina gry wynosi tylko 50,00 zł

Serdecznie zapraszamy!!!

www.tenis.lubin.pl                                 Hala tenisowa, tel. 783 018 316
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Pijany wiózł dzieci
32-letni mieszkaniec gminy Lubin najpierw pił alko-
hol, a później zabrał na przejażdżkę troje dzieci 
skonstruowanym przez siebie traktorkiem ogrodo-
wym.
Policjanci zauważyli go na jednej z dróg na terenie 
gminy Lubin 2 września około godziny 20. Trakto-
rek ogrodowy ciągnął przyczepkę, w której siedzia-
ły dzieci. Gdy mężczyzna trafił na policjantów, zje-
chał na bok i się zatrzymał.
– Funkcjonariusze postanowili go skontrolować. 
W pierwszej kolejności sprawdzili, czy dzieci są całe 
i zdrowe. Gdy się upewnili, że nie ucierpiały w trak-
cie jazdy, przystąpili do kontroli – mówi aspirant 
sztabowy Jan Pociecha, rzecznik lubińskiej policji.
Od 32-latka czuć było alkohol. Badanie wykazało, 
że ma go prawie 1,5 promila w organizmie.
– Jak się okazało, pojazd, którym poruszał się 
32-letni mieszkaniec gminy Lubin, był skonstruowa-
ny przez niego samego. Teraz zatrzymany mężczy-
zna za swój czyn odpowie przed sądem. Może mu 
grozić kara do dwóch lat pozbawienia wolności. Po-
nadto o jego nieodpowiedzialnym zachowaniu zo-
stanie powiadomiony sąd rodzinny. Dzieci zostały 
całe i zdrowe przekazane pod opiekę rodziny – do-
daje aspirant sztabowy Pociecha.  MRT
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Osobówka zderzyła 
się z motocyklem
 Na skrzyżowaniu ulicy Parkowej 

z Bolesławiecką samochód osobowy zderzył 
się z motocyklem. Motocyklista został 
zabrany do szpitala.

52-letnia kobieta kierująca lexusem skręca-
ła w lewo z ulicy Parkowej w stronę alei Ka-
czyńskiego. Z kolei 31-letni motocyklista je-
chał ulicą Bolesławiecką od alei Kaczyńskie-
go. Oba pojazdy zderzyły się na skrzyżowaniu 
ulic Parkowej i Bolesławieckiej.

– Zdarzenie zostało zakwalifikowane jako 
wypadek. Funkcjonariusze ustalają, jak do nie-
go doszło i kto zawinił – mówi aspirant szta-
bowy Jan Pociecha, oficer prasowy lubińskiej 
policji.

Jeden ze świadków wypadku zwrócił uwa-
gę na to, że kobieta kierująca samochód oso-
bowym miała na sobie buty koturny, co mo-
gło jej utrudnić prowadzenie. Kobiecie nie sta-
ło się nic poważnego. Natomiast motocyklista 
został przewieziony do szpitala.

– Mężczyzna został zabrany na odział or-
topedyczny. Ma złamaną rękę i potłuczenia. 
Na pewno zostanie na obserwacji dobę, ale 
wszystko zależy od stanu poszkodowanego – 
informowała tuż po zdarzeniu Ewa Pogodziń-
ska, rzecznik prasowy Regionalnego Centrum 
Zdrowia w Lubinie.  ANS
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Dwa wypadki na „trójce”
 Na trasie z Polkowic do 

Lubina doszło w miniony 
weekend do dwóch 
wypadków. Droga przez 
długi czas była 
całkowicie 
zablokowana. Dwie 
osoby trafi ły do 
szpitala.

Do pierwszego zdarze-
nia doszło za zjazdem na 
Biedrzychową. – W kie-
runku Lubina busem je-
chał obywatel Ukrainy. 
Zmieniając pas ruchu 
z prawego na lewy zaje-

chał drogę fordowi, ten 
wpadł w poślizg, ude-
rzył w barierkę, a następ-
nie w opla signum – mó-
wi starszy aspirant Sylwia 
Serafin z lubińskiej policji.

Kierowca forda trafił 
do szpitala.

Do drugiego zdarze-
nia doszło niecały kilo-
metr dalej w tym samym 
kierunku. W stronę Lu-
bina jechało mitsubishi. 
Kierowca zaczął zwal-
niać – z uwagi na pro-
wadzone roboty drogo-
we – i usiłował zjechać 

na lewy pas. Jadący za 
nim volkswagen passat 
nie zdążył wyhamować 
i uderzył w tył mitsubi-

shi. Ranny został kie-
rowca mitsubishi, któ-
ry także trafił do szpi-
tala. Droga w kierunku 

Lubina przez długi czas 
była całkowicie zabloko-
wana.
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 » Trudno znaleźć słowa, by opisać to, co spotkało tego 
rocznego kota z Raszówki. Ktoś odciął mu łapy! 
Podobnie okaleczone zwierzę znaleziono wcześniej 
w Wągrodnie. – Pierwszy raz spotkaliśmy się z takim 
bestialstwem – mówi Angelika Janosik z Fundacji dla 
Zwierząt „Podaj Łapę”, dodając, że na pewno zgłoszą 
sprawę na policję.

Kot, którego znaleziono 
w Raszówce, miał ucię-
tą przednią lewą łapę na 

wysokości śródręcza. Prawa 
przednia kończyna również by-
ła uszkodzona – odcięta została 
część palców. Uszkodzono też 
tylne łapy: cięta rana śródstopia 
oraz przecięte wszystkie ścięgna 

i mięśnie aż do kości. Zwierzę 
miało jeszcze inne rany cięte na 
całym ciele.

Gdy kot został znaleziony, 
był w bardzo złym stanie. Mu-
siał tak leżeć od dłuższego czasu. 
– Bardzo cierpiał, nie udałoby się 
go uratować, nie przeżyłby, dla-
tego podjęliśmy decyzję o euta-

nazji, żeby skrócić jego męki – 
mówi Angelika Janosik.

Weterynarz i członkowie 
fundacji, którzy zajęli się kotem, 
mówią, że obrażenia, jakie mia-
ło zwierzę wyglądają na celowe 
działanie, a nie wypadek. Ich po-
dejrzenia podsyca jeszcze fakt, że 
wcześniej kota z bardzo podob-
nymi ranami znaleziono w Wą-
grodnie w powiecie legnickim.

– To 30 kilometrów od Ra-
szówki, więc niedaleko – doda-
je Karolina Lorenc z lubińskie-
go oddziału Towarzystwa Opie-
ki nad Zwierzętami. – Sprawa 
z Wągrodna została już zgło-
szona na prokuraturę, zajął się 

tym ruch Ludzie Przeciw My-
śliwym, który wyznaczył rów-
nież 5 tysięcy nagrody za wska-
zanie sprawcy. Przypadek kota 
znalezionego w Raszówce zgło-
simy na policję my, nasze towa-
rzystwo i fundacja – zapewnia.

Fundacja dla Zwierząt „Po-
daj Łapę” zdecydowała się 
opublikować na swoim fanpa-
ge’u na Facebooku zdjęcia oka-
leczonego kota z Raszówki, że-
by uzmysłowić innym ska-
lę bestialstwa, jakiego ktoś się 
dopuścił. My – ze względu na 
ich drastyczność – publikuje-
my tylko jedno z nich.

MARTA CZACHÓRSKA

Brak słów. 
To bestialstwo!
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Powiatowe

Pamięć o nich nie ginie
 Każdego roku w pierwszą 

niedzielę września 
mieszkańcy powiatu 
lubińskiego spotykają się 
w Orzeszkowie, by uczcić 
pamięć ofi ar Zbrodni 
Lubińskiej. Jedna z nich, 
Mieczysław Poźniak, był 
mieszkańcem Orzeszkowa 
i jest pochowany na 
miejscowym cmentarzu.

W niedzielnej uroczy-
stości wzięły udział rodziny 

ofiar, mieszkańcy Orzeszko-
wa, starosta lubiński Adam 
Myrda, przewodniczący ko-
misji zakładowej NSZZ Soli-
darność w PeBeKa Ireneusz 
Pasis oraz przedstawiciele or-
ganizacji związkowych.

Po nabożeństwie w ko-
ściele pw. Świętych Aposto-
łów Piotra i Pawła uczestnicy 
ceremonii przeszli na cmen-
tarz, gdzie złożyli hołd oraz 
wiązanki kwiatów na grobie 
zamordowanego.  JD

Fo
t. 

D
om

in
ik

a 
Ch

om
on

t-
Pa

rz
yń

sk
a

Nowy komendant 
w Rudnej

 Policjanci uroczyście pożegnali podinps. Leszka Sznipa
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 Policjanci 
z komisariatu 
w Rudnej mają 
nowego komendanta. 
Podinspektora Leszka 
Sznipa, który odszedł 
na emeryturę, 
zastąpił podkomisarz 
Andrzej Dębski.

Nowy komendant 
Komisariatu Policji 
w Rudnej ma duże do-
świadczenie zawodo-
we. Pracował między 
innymi w wydziale 
dochodzeniowo-śled-
czym, zajmował rów-
nież stanowiska kie-
rownicze w lubińskiej 
policji. Ostatnio spra-
wował funkcję kierow-
nika referatu techniki 
kryminalistycznej.

Podkomisarz An-
drzej Dębski nowe 
obowiązki komendan-

ta w Rudnej przejął ofi-
cjalnie wczoraj. Zastą-
pił na tym stanowisku 
podinspektora Leszka 
Sznipa, który przepra-
cował w policji 34 la-
ta. Komendant lubiń-
skiej policji inspektor 
Tomasz Gołaski po-
dziękował podinspek-
torowi Sznipowi za 
wieloletnią służbę oraz 
współpracę na rzecz 
mieszkańców powiatu 
lubińskiego.

– Z całą pewno-
ścią jego doświadcze-
nie zawodowe przeka-
zane młodszym poko-
leniom funkcjonariu-
szy nie pozostanie nie-
zauważone przez kie-
rownictwo naszej jed-
nostki – mówi aspirant 
sztabowy Jan Pociecha, 
rzecznik lubińskiej po-
licji.  MARTA CZACHÓRSKA

Od lewej: komendant lubińskiej policji Tomasz Gołaski 
oraz podkomisarz Andrzej Dębski 

W rocznicę wybuchu 
II wojny światowej

 » 1 września jest 
szczególną datą, która 

kojarzy się przede 
wszystkim 
z rozpoczęciem roku 
szkolnego. Wciąż 
jednak pamiętamy 
o tym, że w 1939 roku 

tego dnia rozpoczęła się 
trwająca blisko sześć lat 
walka z niemieckimi 
okupantami. Lubinianie 
uczcili rocznicę wybuchu 
II wojny światowej.

Hołd poległym w wojen-
nych zmaganiach odda-
li zarówno kombatan-

ci i świadkowie tamtych cza-
sów, jak i uczniowie lubińskich 
szkół. Do nich właśnie zwró-
cił się starosta Adam Myrda: 

– 77 lat temu wasi rówieśnicy 
nie mogli pójść do szkoły, wy 
możecie i chciałbym, żebyście 
pamiętali o tamtych tragicz-
nych wydarzeniach i zrobili 
wszystko, aby następne poko-
lenia mogły również pierwsze-
go września rozpoczynać na-
ukę szkolną.

Wieńce pod tablicami pa-
mięci przy ul. Pruzi złożyli tak-
że przedstawiciele władz mia-
sta, miejskich i powiatowych 
instytucji, policji oraz straży 
pożarnej. Nie zabrakło rów-
nież działaczy związkowych 
i polityków.

– To bardzo ważne, żeby 
o tym dniu pamiętać, bo było 
to jedno z najtragiczniejszych 
wydarzeń na świecie – doda-
je poseł Krzysztof Kubów. – 
Przedstawiciele różnych środo-
wisk pamiętają dzisiaj o ofia-
rach, które walczyły za wolną 
Polskę i to jest bardzo istotne, 
żeby o jej historii pamiętały też 
przyszłe pokolenia.

Młodzi lubinianie z powa-
gą uczestniczyli w uroczysto-
ści. Wśród oficjalnych delega-
cji byli między innymi ucznio-
wie Gimnazjum nr 4 w Lubinie 
i harcerze.

– W szkole mówi się różnie 
o historii, a tu mamy tę histo-
rię żywą, możemy ją poczuć. 
Porównanie starosty do tamte-
go dnia było naprawdę przej-
mujące, bo moje myśli od razu 
uciekły do tamtej chwili, mi-
mo że ja już skończyłam szko-
łę – mówi przewodnik Ange-
lika Rzeźwicka z lubińskiego 
hufca Związku Harcerstwa 
Polskiego. – Cieszę się, że moi 
harcerze też mogą z tej okazji 
skorzystać.

JOANNA DZIUBEK Fo
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Dobra gra jest jakby 
dziełem sztuki, jest jak 
książka, może mieć cie-

kawą fabułę, inspirujących 
bohaterów, pod warstwą 
wartkiej akcji jest też miejsce 
na przekaz wartości – wyja-
śnia dzierżoniowska youtu-
berka Gold7G.

Zgadza się z tym też Mał-
gorzata Życzkowska-Cze-
sak, która także uważa, że 
kreacja gry może być rodza-
jem sztuki. – Choć tutaj ma-
my bardziej zmagania sporto-
we, stąd nazwa E-Sports Ma-
sters. Przez cały weekend od-
bywają się tu finały turnie-
jów League of Legends, Co-
unter Strike: Global Offen-
sive i Hearthstone. Na zwy-
cięzców czekają wysokie na-
grody pieniężne – mówi dy-
rektor Muzy.

Oczywiście, chociaż więk-
szość uczestników stanowiła 
młodzież, dorośli też mogli 
znaleźć coś dla siebie.

– W mojej rodzinie rodzi-
nie gram nie tylko ja, ale mój 
tata i starszy brat – mówi Ku-

ba. – Ja niestety mam limity, 
mogę grać tylko dwie godziny 
dziennie – dodaje jego kolega 
Oskar. – Rodzice nie bardzo 
rozumieją moje hobby.

– Niesłusznie, gry kompu-
terowe rozwijają wiele kom-
petencji – komentuje Filip 
Nałkowski z warszawskiego 
Budda Play. – Logiczne myśle-
nie, podzielność uwagi, kon-
centrację, uwagę, wrażliwość 
na detale, refleks, koordyna-
cję ruchową. Nowe technolo-
gie angażują całe ciało, gry ty-
pu kinect sport promują zdro-
wy tryb życia. Można ćwi-
czyć w domu z programem 
aerobiku, można rysować w 
3D świetlistym mazakiem 
rozwijając kreatywność. Po-
za tym w grach przemyca-
nych jest wiele wiedzy np. hi-
storycznej, dziecko nawet nie 
wie, że się uczy. W jednej ze 
szkół w Szwecji gra Minecraft 
została nawet wprowadzona 
jako obowiązkowy przed-
miot szkolny – stwierdza.

Podczas tegorocznej edy-
cji IT Planet E-Sport Masters 

nie zabrakło też cosplayerów 
– miłośników świata fanta-
zji, którzy bez trudu potra-
fią na chwilę stać się posta-
cią z gry, filmu czy anime. 
W Muzie pojawili się między 
innymi Krasnolud z miota-
czem ognia, Królewna Śnież-
ka oraz postacie z gry League 
od Legends. Każdy z zaanga-
żowaniem i dużą dbałością 
o szczegóły stworzył swój 
strój. W tym przypadku jed-
nak ważne jest nie tylko prze-
branie, ale również to, by od-
tworzyć zachowanie, charak-
ter czy sposób poruszania się 
odwzorowywanej postaci.

Patrycji stworzenie stroju 
zajęło około dwóch miesięcy, 
choć jak mówi, gdyby robiła 
go bez przerwy, non stop ze-
brałoby się w sumie dwa ty-
godnie. Cospleyerzy szczy-
cą się tym, że wszystko robią 
sami. To bardzo ważne, je-
śli mają zamiar startować w 
konkursach.

– Wszystko zrobiłam sa-
ma. Z wkrętami i mechanicz-
nymi rzeczami pomagał mi 

narzeczony, za co mu bardzo 
dziękuję – mówi Ximuś, czyli 
Patrycja Masłowska vel Pen-
takill Sona z League od Le-
gends. – W konkursie samo-
dzielne wykonanie stroju jest 
najważniejsze. Dla cosplayera 
największa pochwała to, gdy 
ludzie rozpoznają, jaką postać 
odtwarza. Oznacza to, że ko-
stium został zrobiony dobrze 
i że praca nie poszła na mar-
ne – dodaje Ximuś, która zdo-
była w tym roku nagrodę pu-
bliczności.

Tegoroczny zwycięzca co-
splayowych zmagań to zu-
pełny debiutant. W ubie-

POWIAT LUBIŃSKI

 Słodkości, brzęczące owady, duża 
dawka wiedzy i zabawa z klaunami 
– pszczelarze z Rudnej 
zorganizowali III Gminne Święto 
Miodu.

Pszczelarze i miłośnicy tematu 
zgromadzeni w pięknie na tę oka-
zję udekorowanym Domu Kultury 
w Chobieni najpierw wysłuchali wy-
kładu dr. Benedykta Polaczka z Wol-
nego Uniwersytetu w Berlinie. 

– Pszczoła jest wyjątkowym owa-
dem. To, że produkuje miód, wosk, 
propolis, pierzgę, które możemy im 
podbierać dla własnych potrzeb, to 
już bardzo dużo. Ale przede wszyst-
kim pszczoły zapylają rośliny i to jest 
największy zysk dla nas, ludzi. Bez 
zapylania nie byłoby większości te-
go, co na co dzień jemy. Zapylają też 
trzmiele, niektóre muchy i inne owa-
dy. Ale pszczoła jest wierna jednej ro-

ślinie i dopóki ta nektaruje, pszczo-
ła przynosi do ula nektar tylko z jed-
nego gatunku. To dlatego możemy 
zbierać miody czyste gatunkowo – 
rzepakowy, akacjowy, lipowy. Na 
przykład o tej porze roku kwitnie na-

włoć, miód z nawłoci jest żółty i bar-
dzo zdrowy – wyjaśnia dr Polaczek.

Trwająca ponad cztery godziny 
konferencja cieszyła się ogromnym 
zainteresowaniem wśród słucha-
czy, wywołała bardzo żywe dyskusje 

i zrodziła nowe spojrzenie na prowa-
dzenie własnej pasieki.

– Wykładów doktora Polaczka 
słuchałem już wcześniej, ale zawsze 
można dowiedzieć się czegoś nowe-

go, spojrzeć na problem z innej per-
spektywy – mówi pan Kazimierz, 
pszczelarz z Bolesławca.

Hodowcy podkreślają, że pszczół 
na całym świecie jest coraz mniej i do-

Zabrzęczało w Chobieni

Fantazja 
na żywo 
 » Każdy, kto wziął udział w tej imprezie, zapewnia o jednym – granie jest 

czymś znacznie więcej niż prostą rozrywką.
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dają, że gdyby to krowy albo świnie 
chorowały i ginęły w takim stopniu 
jak pszczoły, Europa podjęłaby dzia-
łania. – My jesteśmy trochę zostawie-
ni sami sobie – mówią zgodnie goście 
imprezy. – Pszczoły giną, a pszczela-
rzom jest coraz ciężej. Monokultu-
ry rolnicze, ogromne ilości chemii 

używanej przez rolników nieodpo-
wiedzialnie i często niezgodnie z pra-
wem, zanik przydomowych sadów 
na rzecz iglastych żywopłotów, brak 
instytucjonalnego wsparcia – z tym 
wszystkim musimy się mierzyć. Ale 
kochamy te stworzenia i pomagamy 

sobie nawzajem – 
zapewniają.

Wśród pszcze-
larzy goszczących 
w Chobieni pojawiły 
się też panie.

– Można się zakochać, 
pszczelarstwo wciąga. To 
prawda, że wiele kobiet interesuje 
się pszczołami najpierw dzięki mę-
żom, ale jak już się zacznie, ciężko 
przestać – mówi pani Dorota.

Jak na święto miodu przystało, 
znalazł się czas nie tylko na fachowe 
dyskusje. Goście imprezy mieli oka-
zję posmakować produktów pocho-
dzących z lokalnych pasiek.

– Najlepszy miód? To kwestia sma-
ku, niektóre miody np. gryczany ma-
ją wyrazisty, nieco ostry smak, któ-
ry nie wszystkim odpowiada. Dzie-

ci chyba 
najchęt-
niej je-

dzą wielo-
kwiatowy 

– mówi pan 
Wacław.
– Tak, lubię 

miód wielokwiatowy 
i najlepiej taki skrystalizowany – po-
twierdza mała Natalka.

Hodowcy chętnie dzielili się wie-
dzą na temat miodu, radzili też, czym 
kierować się przy wyborze burszty-
nowego płynu.

– Każdy miód krystalizuje, to na-
turalny proces. Miody mają różne 
właściwości, bo składają się z różnych 
cukrów. Miody wiosenne, np. rzepa-
kowy, szybko krystalizują i tward-

nieją, dlatego poddajemy je pewnym 
zabiegom, dzięki którym przybiera-
ją postać gęstego kremu. To wszyst-
ko naturalne procesy, miód zachowu-
je swoje właściwości – opowiada pa-
ni Barbara, która wraz mężem Zbi-
gniewem prowadzi pasiekę, a pod-
czas spotkania zorganizowała degu-
stację swoich miodów.

Po tak dużej dawce wiedzy nastą-
pił czas na odpoczynek. Na chobień-
skim rynku spotkali się mieszkańcy, 
żeby obejrzeć pokaz utytułowanych 
mażoretek z Góry oraz pobawić się 
razem z parą klaunów, którzy przyje-
chali do Chobieni aż z Wałbrzycha. 
Do wieczora można było obejrzeć 
różnorodny sprzęt pszczelarski, ku-
pić produkty pszczele, a wieczorem 
rodzinnie biesiadować przy muzyce.

KATARZYNA WOŹNIAKOWSKA
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gi w skrzynki, żeby wydawa-
ło się, że jestem niski – mówi 
Major Toster, czyli Grzegorz 
z Chocianowca. – To mój de-
biut, jestem zaskoczony zwy-
cięstwem. Jeszcze się trzęsę – 
dodaje.

Dla niektórych cosplay sta-
je się pasją i sposobem na ży-
cie. Podobnie sprawa ma się z 
grami. Polskie ministerstwo 
edukacji narodowej rozwa-
ża ich wprowadzenie – na ra-
zie w wydaniu planszowym – 
do szkolnych programów na-
uczania.

MARTA CZACHÓRSKA
KATARZYNA WOŹNIAKOWSKA

głym roku przyjechał do Lu-
bina na imprezę jako widz. W 
tym jako Major Toster vel Kra-
snolud.

– Zawsze chciałem zostać 
krasnoludem i cały rok myśla-
łem, jak to zrobić. Wpadłem 
na pomysł, żeby wsadzić no-

Ximuś, czyli Patrycja 
Masłowska. Tu jako 
Pentakill Sona

Krasnolud, 
czyli Major 
Toster

Lily Crosszeria, czy-
li Dominika Szy-
mańska z Lubina
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OGŁOSZENIE WYNIKÓW II AUKCJI 
O SPRZEDAŻY SKŁADNIKÓW MAJĄTKU RUCHOMEGO

1.  W dniu 29 sierpnia 2016 r. o godz. 12.00 w sali 301 zebrała się Komisja powołana Za-
rządzeniem Nr 10/2014 Starosty Lubińskiego z dnia 22 stycznia 2014 r. w sprawie po-
wołania stałej Komisji do przeprowadzania czynności związanych z przeprowadze-
niem aukcji dotyczącej sprzedaży składników majątku ruchomego będących na stanie 
Starostwa Powiatowego w Lubinie, celem sporządzenia protokołu z przebiegu aukcji. 

2.  Przedmiotem aukcji były składniki majątku ruchomego stanowiące własność Staro-
stwa Powiatowego w Lubinie tj. samochód osobowy marki SKODA SUPERB o nume-
rze rejestracyjnym DLU 21XX (nr inwentarzowy 7/74/741/14) oraz SEAT IBIZA o nr 
rej. DLU 97LG (nr inwentarzowy 7/74/741/10).

3.  Nazwa firmy lub imiona i nazwiska oferentów, którzy wpłacili wadium i zostali dopusz-
czeni do aukcji dotyczącej samochodu marki SKODA SUPERB:
 Pan Krystian Wan, 
 Firma Handlowo – Usługowa „ITP” Jacek Dziankowski,
 Pan Krzysztof Jakuć.
4.  Nazwa firmy lub imiona i nazwiska oferentów, którzy wpłacili wadium i zostali dopusz-

czeni do aukcji dotyczącej samochodu marki SEAT IBIZA:
 Firma Handlowo – Usługowa „ITP” Jacek Dziankowski,
 Pan Krzysztof Jakuć.
5.  Najwyższa cena zaoferowana za przedmioty aukcji oraz nazwa firmy, imię i nazwis-

ko nabywcy :
  SKODA SUPERB – 24.400,00 zł. ( słownie: dwadzieścia cztery tys. czterysta zł. 00/100), 

Firma Handlowo – Usługowa „ITP” Jacek Dziankowski;
  SEAT IBIZA – 8.600,00 zł. (słownie: osiem tys. sześćset zł. 00/100), Firma Handlowo – 

Usługowa „ITP” Jacek Dziankowski. 

Pracownicy PeBeKi proszą 
o pomoc dla kolegi
 Janusz Chochół, wieloletni 

pracownik lubińskiej 
PeBeKa, pilnie potrzebuje 
pomocy. Ciężka choroba 
sprawiła, że niezbędna jest 
krew.

Janusz Chochół przeby-
wa w tej chwili w szpitalu. 

O pomoc dla niego zwraca-
ją się do mieszkańców na-
szego regionu współpra-
cownicy, honorowi krwio-
dawcy z klubu „Kropla Ży-
cia” przy PeBeKa i działa-
cze tamtejszej komisji za-
kładowej NSZZ „Solidar-

ność”, do której chory od 
wielu lat należy.

Nie ma znaczenia grupa 
krwi, ponieważ każda jest 
jednakowo wartościowa. 
Ogromne znaczenie ma za to 
czas.

Wolontariusze, którzy ze-
chcą pomóc, mogą przycho-
dzić do lubińskiego oddzia-
łu Regionalnego Centrum 
Krwiodawstwa i Krwiolecz-
nictwa, przy rejestracji zazna-
czając jedynie, że ich wizyta 
ma związek z apelem o po-
moc tej konkretnej osobie.

Stacja RCKiK przy ul. Be-
ma (budynek Regionalne-
go Centrum Zdrowia) czyn-
na jest od poniedziałku do 
czwartku w godzinach od 
7.30 do 10.45 oraz w piątki 
od 7.30 do 16.30. 

JOANNA DZIUBEKFo
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Wkrótce rondo 
na drodze 
do Studzionek
W połowie września zostanie 
wylany asfalt na nowo wybudo-
wanym rondzie dawnego skrzy-
żowania dróg nr 292 i 323. To 
część prowadzonej od kilku ty-
godni inwestycji Dolnośląskiej 
Służby Dróg i Kolei, której war-
tość wynosi 22,5 mln zł.
Przedsięwzięcie obejmuje prze-
budowę drogi wojewódzkiej na 
odcinku Radoszyce wraz z budo-
wą obwodnicy Nieszczyc oraz 
rozbudowę i przebudowę drogi 
wojewódzkiej do skrzyżowania 
w Studzionkach wraz z budową 
obwodnicy w Brodowicach.

– Odpowiadamy za dwa odcinki 
od mostu w Radoszycach do ron-
da w Studzionkach, liczące łącz-
nie 8,3 km długości. Roboty są 
realizowane etapami. W ciągu 
ostatnich dwóch miesięcy wyko-
naliśmy rondo wraz z dojazdami, 
odwodnieniem i podbudową. 
Teraz będziemy wylewać war-
stwę asfaltu. Równolegle budu-
jemy obwodnicę Nieszczyc i już 
wkrótce rozpoczniemy przebu-
dowę drogi przebiegającej przez 
Studzionki – informuje Piotr Kę-
powicz, dyrektor kontraktu ze 
spółki Max Bögl Polska.
Obwodnica Brodowic ma zostać 
oddana do użytku 30 września 
przyszłego roku, natomiast odci-
nek od Brodowic do mostu w Ra-
doszycach – na wiosnę 2018 r. 

JD

Nowy sprzęt do 
wykrywania zaćmy
 58 tys. złotych 

kosztował sprzęt 
medyczny, który 
kupiła gmina Rudna 
dla swojej 
przychodni MCZ. 
Mieszkańcy mają 
większą szansę na 
szybkie wykrycie 
poważnych chorób 
wzroku.

W przychodni 
w Rudnej pojawiło 
się nowoczesne urzą-
dzenie do gabinetu 
okulistycznego – pe-
rymetr komputero-
wy do wczesnego wy-
krywania zaćmy, ja-
skry, uszkodzeń ner-
wu wzrokowego i in-
nych schorzeń. Ten 
sprzęt kosztował 19 
tys. zł. Pozostałe 39 
tys. zł przeznaczono 
na zakup wielofunk-
cyjnego stołu zabiego-
wego do gabinetu chi-
rurgicznego

– Nowy sprzęt to 
przede wszystkim 

szybsza i dokładniej-
sza diagnoza pacjenta, 
a na tym właśnie nam 
zależy. Zdrowie, obok 
oświaty, to priorytet 
w działalności gminy. 
Nieustannie dopo-
sażamy przychodnię 
z gminnego budżetu, 
dzięki czemu miesz-
kańcy otrzymują co-
raz szerszą ofertę spe-
cjalistycznych badań. 
Nie muszą dojeżdżać 
do Miedziowego Cen-
trum Zdrowia w Lubi-
nie i czekać wiele tygo-
dni na badania – mó-
wi Władysław Bigus, 
wójt gminy Rudna.

W ubiegłym roku 
Rudna zakupiła spe-
cjalistyczne urządze-
nie do badań kardio-
logicznych, na które 
przeznaczyła 58 tys. 
zł. Natomiast 600 tys. 
rocznie kosztuje gmi-
nę opłacenie podsta-
wowej opieki medycz-
nej dla mieszkańców.

ANNA SKUCHA 
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Mieszkańcy 
zdecydują, na co 
wydać pieniądze

 » Nowy plac zabaw, 
oświetlenie ulicy, sportowa 
wycieczka, a może zabawa 
dożynkowa? Mieszkańcy 
gminy wiejskiej Lubin 
mają szanse zrealizować 
swoje pomysły z pieniędzy 
funduszu sołeckiego.

Do podziału jest 780 tys. 
zł. Najwięcej otrzyma-
ją największe miejscowo-

ści. W przypadku Chróstnika, 
Krzeczyna Wielkiego, Niemsto-
wa, Obory, Osieka, Raszówki 

i Szklar Górnych kwota ta wynie-
sie ponad 41 tys. zł. Najmniejsza 
w gminie Buczynka do wykorzy-
stania dostała 10 tys. zł.

– Są to środki, o przeznacze-
niu których decydują sami miesz-
kańcy, a to oni przecież wiedzą 
najlepiej, na co je najzasadniej 
wydać. Zadania dużego kali-
bru realizuje oczywiście gmina, 
ale drobniejsze, często niecier-
piące zwłoki, można zrealizo-
wać z funduszu sołeckiego. Są to 
także pieniądze, które mają mo-
bilizować mieszkańców wsi do 
działań na rzecz swoich małych 
ojczyzn, podejmowania współ-

pracy, lokalnego dialogu i krze-
wienia społeczeństwa obywa-
telskiego na wsi – mówi Tadeusz 
Kielan, wójt gminy Lubin.

Do tej pory z sołeckich fundu-
szy mieszkańcy zorganizowali 
wiele imprez integracyjnych, tak-
że dożynkowych, stworzyli pla-
ce zabaw i miejsca wypoczynku, 
wyposażyli kuchnie i świetlice, 
oświetlili, oznakowali ulice i wy-
remontowali przystanki. Na co 
wydać pieniądze w przyszłym 
roku, zadecydują podczas zebrań 
wiejskich, które najczęściej zwo-
łuje sołtys i rada sołecka. Mają na 
to czas do końca miesiąca.  KW 
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Ścinawskie

Uczcili pamięć poległych
 1 września obchodziliśmy 

77. rocznicę wybuchu II 
Wojny Światowej. W 1939 
r. rozpoczęła się jedna 
z najdłuższych 
i najkrwawszych wojen 
w historii ludzkości. To 
tragiczne wydarzenie 
i poległych Polaków, którzy 
oddali życie w walce 
o wolną Ojczyznę Ścinawa 
uczciła przy pomniku 
pamięci w parku miejskim.

W uroczystości wzię-
li udział m.in. przedstawi-
ciele samorządu lokalnego, 
poczty sztandarowe, delega-
cje jednostek gminnych, or-
ganizacji pozarządowych, 
miejscowi księża, komen-
dant ścinawskiego komisa-
riatu policji oraz mieszkańcy 
miasta. Obchody rozpoczęto 
od odśpiewania hymnu na-
rodowego, a następnie liczne 

delegacje złożyły kwiaty pod 
pomnikiem składając hołd 
rodakom poległym w walce 
o wolną Polskę.

– Dziękuję za przyby-
cie, a przede wszystkim za 
pamięć –  mówił do zebra-
nych szef ścinawskiego sa-
morządu Krystian Koszty-
ła. – Jestem mile zaskoczo-
ny postawą uczniów, któ-

rzy rozpoczynając dzisiaj 
nowy rok szkolny, czy to 
w szkole w Tymowej, czy 
w ścinawskich placów-
kach oświatowych, pod-
czas apeli inaugurujących 
naukę zaakcentowali to 
tragiczne wydarzenie i pa-
miętali o ofiarach tej woj-
ny. Musimy znać historię 
i tym bardziej doceniać 

wolną Polskę, w której ma-
my szczęście żyć –  dodał 
na zakończenie burmistrz.

Podczas obchodów gru-
pa teatralna „Zaczarowa-
na Kurtyna’ działająca przy 
Centrum Turystyki i Kultu-
ry w Ścinawie zaprezento-
wała okolicznościowy pro-
gram artystyczny.

KUBA
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Przychowa na podium!
 Po raz kolejny wieniec 

gminy Ścinawa 
reprezentował powiat 
lubiński podczas dożynek 
wojewódzkich, które odbyły 
się 4 września w Krzyżowej 
koło Świdnicy.

Z końcem sierpnia miesz-
kańcy całego powiatu lubiń-
skiego w Ścinawie wspólnie 
celebrowali święto plonów. 
Zwycięzcą konkursu, zarów-
no gminnego, jak i powiato-
wego na najpiękniejszy wie-
niec dożynkowy była Przy-
chowa.

Z wieńcem do Krzyżowej 
pojechała 15-osobowa grupa 
mieszkańców wsi i członkiń 
koła gospodyń wiejskich na 
czele z sołtys Przychowej Jó-
zefą Kasprzak. Razem z nimi 
na dożynki wojewódzkie wy-
brali się także: przewodniczą-
ca Rady Powiatu Lubińskiego 
Jadwiga Musiał, szef ścinaw-
skiej rady miejskiej Marek 
Szopa i jego zastępczyni Irena 
Chrystyna.

Wojewódzkie święto plo-
nów rozpoczęło się uroczystą 
mszą świętą polową, której 
przewodniczył biskup świd-
nicki ks. Ignacy Dec. Następ-
nie w barwnym korowodzie 

wszystkie 33 sołectwa tam-
tejszej gminy oraz 19 powia-
tów Dolnego Śląska zaprezen-
towały swoje wieńce i bochny 
chleba.

Wielkim zaskoczeniem 
było otwarcie dożynek. Or-
ganizatorzy zaprosili przed-
stawicieli samorządów z całe-
go województwa do zatańcze-
nia poloneza. Było to wyjątko-
we widowisko.

Podczas obchodów trady-
cyjnie rozstrzygnięto też do-
żynkowe konkursy. Najpięk-
niejszy wieniec wykonało so-
łectwo Burkatów z powiatu 
oławskiego, a reprezentacja 
powiatu lubińskiego i rów-
nocześnie gminy Ścinawa 
z Przychowej zdobyła trzecie 
miejsce.

– Jesteśmy szczęśliwi i bar-
dzo zadowoleni z trzeciego 
miejsca – mówi Józefa Ka-
sprzak, sołtys wsi Przychowa. 
– Po raz trzeci bierzemy udział 
w konkursie rangi wojewódz-
kiej i wreszcie doczekaliśmy 
się podium i wyróżnienia.

Obchodom dożynkowym 
w Krzyżowej towarzyszyły 
kolorowe stragany z lokalny-
mi przysmakami oraz liczne, 
okolicznościowe występy.

ANNA KUBIK 
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Witaj szkoło!
 » Dźwięk pierwszego 

dzwonka usłyszeli już 
uczniowie we wszyst-
kich placówkach 
oświatowych gminy 
Ścinawa.

1 września w każdej szko-
le odbyły się uroczyste 
apele inauguracyjne. 

W spotkaniach tych uczest-
niczyli m.in.: burmistrz Ści-

nawy Krystian Kosztyła, 
kierownik referatu oświa-
ty miejscowego magistratu 
Grażyna Matkowska-Rudo-
mino oraz ścinawscy radni. 
Dodatkowo podczas mszy 
świętych odprawionych 
w Tymowej i Ścinawie mo-
dlono się za nauczycieli oraz 
uczniów rozpoczynających 
kolejny rok szkolny.

Podczas spotkań z peda-
gogami, uczniami i ich ro-
dzinami mówiono także 
o istotnych planowanych 
i dokonanych zmianach 
w systemie gminnej oświa-
ty. – Od nowego roku szkol-
nego w Ścinawie rozpoczy-
na swoje funkcjonowanie 
Zespół Placówek Oświato-
wych, w skład którego we-
szły: Gimnazjum Publicz-
ne im. Mikołaja Koperni-
ka, Szkoła Podstawowa nr 

3 im. Bronisława Malinow-
skiego i Przedszkole Publicz-
ne w Ścinawie – mówi bur-
mistrz Kosztyła. – Działa-
nia takie podyktowane by-
ły m.in. zamiarami obec-
nego rządu dotyczącymi li-
kwidacji, czy też wygasza-
nia gimnazjów. Uważamy, 
że funkcjonując w ramach 

zespołu nasi pedagodzy ma-
ją większe szanse na utrzy-
manie stanowisk pracy. Za-
czynamy nowy rok szkolny 
pod nową nazwą, z nowym 
dyrektorem, którym została 
pani Jolanta Szulc. Życzę so-
bie i państwu powodzenia – 
dodaje szef ścinawskiego sa-
morządu.

Utworzenie Zespołu Pla-
cówek Oświatowych w Ści-

nawie skutkowało odej-
ściem Justyny Budzanow-

skiej ze stanowiska dyrektora 
gimnazjum. Byłej już dyrek-
tor, która pełniła tą funkcję 
przez kilka ostatnich lat, po-
dziękowania za pracę i kie-
rowanie placówką przekaza-
li burmistrz Krystian Kosz-
tyła oraz kierownik referatu 
oświaty Grażyna Matkow-
ska-Rudomino.

Z okazji rozpoczynają-
cego się nowego roku szkol-
nego uczniowie trzech pla-
cówek oświatowych przed-
stawili podczas apeli krótkie 
programy artystyczne. Dy-
rektorzy szkół życzyli swoim 
podopiecznym samych suk-
cesów w nauce, a nauczycie-
lom dużo wytrwałości i sa-
tysfakcji z wykonywanej 
pracy.

ANNA KUBIK
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Gimnazjum w Ścinawie

SP nr 3 w Ścinawie

 SP w Tymowej
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Historyczna Pocztówka (140

KOŚCIÓŁ PARAFIALNY PW. MATKI BOŻEJ CZĘSTOCHOWSKIEJ

 Gromadka, pow. Bolesławiec GPS:  51°21′36″N 15°45′32″E

Ciekawy zabytek (140)

Pierwsze wzmianki o osadzie Gromadka 
(niem. Gremsdorf) pojawiły się w 1554 r. 
i związane były z eksploatacją rudy dar-
niowej oraz pierwszymi okolicznymi kuź-
nicami i hutami. Obecną nazwę miejsco-
wości przyjęto po roku 1945. Według 
dokumentu z 1845 r. wieś posiadała  

młyn, wiatrak, tartak, cegielnię, 
sześć karczm oraz 15 zakładów rze-

mieślniczych. Wówczas liczba ludności kształ-
towała się na poziomie 490 osób. W 1859 r. 
Johann Gottlieb Wiedermann zbudował we 
wsi zakład hutniczy z wielkim piecem. Odlew-
nia żelaza, a po wojnie żeliwa, funkcjonowa-
ła praktycznie nieprzerwanie do 2002 r. 
Obecnie teren dawnej odlewni należy do wła-
ściciela prywatnego. W 1988 r. do Gromadki 
przyłączono sąsiadującą z nią wieś Grodzano-
wice.
Jednym z nielicznych ocalałych zabytków na 
terenie Gromadki jest neogotycki kościół pa-
rafialny, zbudowany w 1910 r. (niektóre źró-
dła podają lata 90. XIX wieku). Do 1945 r. 
był to kościół ewangelicki. Na wieży kościoła 
warto przyjrzeć się dwóm dzwonom wykona-
nym ze spiżu w latach 1902 i 1911. Jeden 
z tych dzwonów został przywieziony przez re-
emigrantów z Jugosławii, natomiast drugi, 
po wojnie, został „pożyczony” z kościoła 
w Wierzbowej i do dziś nie został zwrócony.
 TEKST, FOTO I GRAFIKA
 HENRYK RUSEWICZ

Wieś położona około 15 km od Lubina, przy drodze krajowej nr 36 do Wrocławia. Prezentowana pocztówka to typowy „trojaczek”. W widocznym po lewej, w kółku, ko-
ściele z trudem można rozpoznać dzisiejszy kościół filialny pw. świętej Katarzyny. Strzelisty hełm dzwonnicy, widoczny na pocztówce, dziś nie istnieje. Dzwonnica przy-
kryta jest niskim, czterospadowym dachem. Ta zmiana to efekt przetaczającego się przez wieś frontu i walk z tym związanych. Pozostała bryła kościoła powstała w trak-
cie przebudowy z początku XVIII wieku. Na prawo widzimy skromny budynek szkoły podstawowej. Po środku na dole widnieje piekarnia i sklep spożywczy Meiera.

Gogołowice– Gugelwitz

Wydawca: Paul Frolich(?) Liegnitz
Daty stempli: 21.7.[19]03 – 22.7.[19]03
Swoją pocztową drogę z Mühlradlitz 
(Miłoradzic) do Berlina przebyła w 
ciągu 1 dnia. Korespondencja w języku 
niemieckim, datowana: 21.7.[19]03

Skup
książek i płyt

dojazd

GOTÓWKA 
tel. 509 67 55 86

Pierwsze wzmianki o osadzie Gromadka 
(niem. Gremsdorf) pojawiły się w 1554 r. 
i związane były z eksploatacją rudy dar-
niowej oraz pierwszymi okolicznymi kuź-
nicami i hutami. Obecną nazwę miejsco-
wości przyjęto po roku 1945. Według 
dokumentu z 1845 r. wieś posiadała  

młyn, wiatrak, tartak, cegielnię, 
sześć karczm oraz 15 zakładów rze-

Widok od strony ołtarza 
na wnętrze kościoła 

i chór organowy

Ołtarz główny

Baseny wciąż czynne!
 Choć zazwyczaj baseny 

odkryte zamykane są wraz 
z końcem wakacji, lubiński 
kompleks będzie 
funkcjonował jeszcze 
przez pierwszą dekadę 
września. A na niedzielę, 
11 września zaplanowano 
imprezę na zakończenie 
sezonu.

Do 11 września  z lubiń-
skich basenów będzie moż-
na korzystać od godziny 
12 do 18.30. Tylko jednego 

dnia, w sobotę 10 września, 
kompleks będzie nieczynny.

Natomiast w niedzie-
lę 11 września zaplanowa-
no huczną imprezę na za-
kończenie letniego sezonu. 
Jak zapewniają pracowni-
cy Regionalnego Centrum 
Sportowego, tego dnia bę-
dzie się sporo działo. Szcze-
gółów zdradzać nie chcą, ale 
mieszkańcy mogą być pew-
ni, że tego dnia nad base-
nem będzie mnóstwo atrak-
cji dla każdego.  MRT
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Odblaski 
dla seniorów
 Policjanci uczyli 

seniorów, jak zachować 
bezpieczeństwo na 
drodze. Rozmowa o 
bezpieczeństwie odbyła 
się w Domu Dziennego 
Pobytu Senior.

– Podczas spotkania 
omówiliśmy najczęstsze 
przyczyny wypadków dro-
gowych z udziałem osób 
pieszych, w przedziale wie-
kowym powyżej 50. roku 
życia – mówi starszy aspi-
rant Sylwia Serafin z lubiń-
skiej policji. – Zbliża się naj-
bardziej niebezpieczna pora 
dla pieszych, w czasie której 

odnotowuje się najwięcej 
zdarzeń drogowych z ich 
udziałem, dlatego oprócz 
akcji „Bezpieczna droga do 
szkoły” prowadzimy rów-
nież działania pod nazwą 
„Bezpieczny senior na dro-
dze”.

Seniorzy obejrzeli tak-
że krótkie spoty „Kieruj się 
rozsądkiem” oraz prezenta-
cję multimedialną.

Na koniec każdy 
uczestnik spotkania 
otrzymał kamizelkę od-
blaskową ufundowaną 
przez Fundację KGHM 
Polska Miedź.
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 KLASA „A” 2015/2016, OKRĘG LEGNICA, GRUPA II 

Lp. Nazwa M W R P Pkt. B
1. Sparta Rudna 3 3 0 0 9 23:3
2. Unia Miłoradzice 3 3 0 0 9 16:4
3. KS Legnickie Pole 3 3 0 0 9 7:2
4. Sparta Parszowice 3 2 1 0 7 12:3
5. Orzeł Mikołajowice 3 2 1 0 7 7:3
6. Ikar Miłogostowice 3 2 1 0 7 15:3
7. Fortuna Obora 3 2 0 1 6 10:14
8. Wilki Różana 3 1 1 1 4 6:6
9. Albatros Jaśkowice 3 1 0 2 3 6:6
10. Czarni Dziewin 3 1 0 2 3 7:8
11. ZZPD Górnik Lubin 3 1 0 2 3 3:9
12. Zryw Kłębanowice 3 0 1 2 1 3:6
13. Mewa Kunice 3 0 1 2 1 3:12
14. Relaks Szklary Dolne 3 0 0 3 0 1:9
15. Błękitni Koskowice 3 0 0 3 0 6:20
16. Kam-Pos Lusina 3 0 0 3 0 3:20

 Kolejka 3:  

Unia Miłoradzice – Albatros Jaśkowice   4:2
Sparta Rudna – Kam-Pos Lusina   11:1
Fortuna Obora – Błękitni Koskowice  5:4
Relaks Szklary Dolne – Czarni Dziewin  0:5
Orzeł Mikołajowice – Sparta Parszowice  1:1
Ikar Miłogostowice – ZZPD Górnik Lubin   7:1
Wilki Różana – Mewa Kunice   2:2
KS Legnickie Pole – Zryw Kłębanowice   2:0

 B-KLASA, GRUPA II 2016/2017, OKRĘG LEGNICA 

Lp. Nazwa M W R P Pkt. B
1. Unia Szklary Górne 3 3 0 0 9 19:1
2. Perła Potoczek 3 2 0 1 6 9:6
3. Amator Wierzchowice 3 2 0 1 6 7:4
4. Kalina Sobin 3 2 0 1 6 12:9
5. Stal II Chocianów 3 2 0 1 6 21:7
6. Transportowiec Kłopotów-Osiek 3 2 0 1 6 7:4
7. Kryształ Chocianowiec 3 1 2 0 5 8:6
8. LKS Niemstów-Siedlce 2 1 1 0 4 5:4
9. LZS Koźlice 3 1 1 1 4 10:10
10. Zamet II Przemków 2 1 0 1 3 8:6
11. LZS Nowa Wieś Lubińska 3 0 2 1 2 3:8
12. Hajduk Kłobuczyn 3 0 1 2 1 5:8
13. Huzar Raszówka 3 0 1 2 1 1:15
14. Kupryt 02 Sucha Górna 2 0 0 2 0 2:11
15. GLKS Gaworzyce 3 0 0 3 0 3:21

 Kolejka 3:  

Transportowiec Kłopotów-Osiek – Zamet II Przemków  4:2
Unia Szklary Górne – Amator Wierzchowice   4:1
LZS Nowa Wieś Lubińska – Huzar Raszówka   1:1
LKS Niemstów-Siedlce – Hajduk Kłobuczyn   1:1
Stal II Chocianów – GLKS Gaworzyce   11:2
Perła Potoczek – Kalina Sobin   4:1
LZS Koźlice – Kryształ Chocianowiec   2:2
Kupryt 02 Sucha Górna -   PAUZA

 B-KLASA, GRUPA I 2016/2017, OKRĘG LEGNICA 

Lp. Nazwa M W R P Pkt. B
1. Wiewierzanka Wiewierz 3 2 1 0 7 11:5
2. Kłos Moskorzyn 3 2 1 0 7 5:2
3. LZS Retków 2 2 0 0 6 9:4
4. Błysk Studzionki 3 2 0 1 6 10:7
5. Viktoria Borek 3 1 2 0 5 7:6
6. Sparta Przedmoście 3 1 1 1 4 7:6
7. Tęcza Kwielice 3 1 1 1 4 5:5
8. Victoria Tymowa 3 0 2 1 2 5:6
9. Skarpa Orsk 2 0 2 0 2 5:5
10. Błyskawica Luboszyce 3 0 2 1 2 5:9
11. LZS Żelazny Most 3 0 1 2 1 7:9
12. Odra Grodziec Mały 2 0 1 1 1 2:4
13. Sokół Niechlów 3 0 0 3 0 6:16

Kolejka 3:  

Victoria Tymowa – Błyskawica Luboszyce   2:2
Wiewierzanka Wiewierz – Błysk Studzionki   4:2
Viktoria Borek – LZS Żelazny Most   4:3
Tęcza Kwielice – Kłos Moskorzyn   0:2
Sparta Przedmoście – Odra Grodziec Mały   2:2
Sokół Niechlów – LZS Retków   3:7
Skarpa Orsk –  PAUZA

 IV LIGA, GRUPA ZACHODNIA 2016/2017 

Lp. Nazwa M W R P Pkt. B
1. Orkan Szczedrzykowice 4 4 0 0 12 17:2
2. Stal Chocianów 4 3 1 0 10 7:2
3. Zagłębie II Lubin 4 3 1 0 10 13:3
4. AKS Strzegom 4 3 0 1 9 13:8
5. Apis Jędrzychowice 4 2 1 1 7 10:5
6. Orla Wąsosz 4 2 1 1 7 4:2
7. Chrobry II Głogów 4 2 0 2 6 8:8
8. Granica Bogatynia 4 2 0 2 6 7:8
9. Karkonosze Jelenia Góra 4 1 2 1 5 7:5
10. Włókniarz Mirsk 4 1 2 1 5 2:2
11. Sparta Grębocice 4 1 1 2 4 9:16
12. Piast Wykroty 4 1 0 3 3 9:12
13. Zamet Przemków 4 0 2 2 2 5:11
14. Nysa Zgorzelec 4 0 2 2 2 1:7
15. GKS Warta Bolesławiecka 4 0 1 3 1 3:10
16. Lotnik Jeżów Sudecki 4 0 0 4 0 2:16

Kolejka 4:  

Zagłębie II Lubin – Orla Wąsosz  2:0
AKS Strzegom – Nysa Zgorzelec  3:1
Lotnik Jeżów Sudecki – Orkan Szczedrzykowice   1:4
Karkonosze Jelenia Góra – Włókniarz Mirsk   0:0
Granica Bogatynia – Apis Jędrzychowice   2:1
Chrobry II Głogów – Piast Wykroty   3:1
Zamet Przemków – Sparta Grębocice   3:3

 KLASA OKRĘGOWA 2015/2016, OKRĘG LEGNICA  

Lp. Nazwa M W R P Pkt. B
1. Iskra Księginice 3 2 1 0 7 8:3
2. UKS Huta Przemków 3 2 0 1 6 9:5
3. Rodło Granowice 2 2 0 0 6 7:3
4. Dąb Stowarzyszenie Siedliska 3 2 0 1 6 9:6
5. Grom Gromadzyń-Wielowieś 3 1 2 0 5 6:5
6. Górnik Złotoryja 3 1 2 0 5 5:3
7. Prochowiczanka Prochowice 3 1 1 1 4 6:5
8. Kaczawa Bieniowice 3 1 1 1 4 2:5
9. Odra Chobienia 3 1 0 2 3 9:9
10. Konfeks Legnica 3 1 0 2 3 4:5
11. Przyszłość Prusice 3 1 0 2 3 5:10
12. Iskra Kochlice 3 1 0 2 3 4:6
13. Czarni Rokitki 3 1 0 2 3 5:9
14. Kuźnia Jawor 2 1 0 1 3 5:5
15. Odra Ścinawa 1 0 1 0 1 0:0
16. Chojnowianka Chojnów 3 0 0 3 0 4:9

 Kolejka 3:  

Odra Chobienia – Kuźnia Jawor  4:2
Kaczawa Bieniowice – Iskra Księginice   0:4
Górnik Złotoryja – Grom Gromadzyń-Wielowieś  2:2
Dąb Stowarzyszenie Siedliska – Prochowiczanka Prochowice  3:2
Przyszłość Prusice – UKS Huta Przemków   1:5
Chojnowianka Chojnów – Czarni Rokitki   1:2
Konfeks Legnica – Iskra Kochlice   2:1
Odra Ścinawa – Rodło Granowice –   PRZEŁOŻONE

Iskra liderem okręgówki
 » Iskra Księginice liderem klasy 

okręgowej – to zdecydowanie 
najważniejsza informacja z boisk 
piłkarskich niższych lig. Drużyna 
Remigusza Postrożnego rozbiła 
na wyjeździe Kaczawę Bieniowi-
ce i z siedmioma punktami prze-
wodzi ligowej stawce.

Po cennym remisie w Złotoryi w 
pierwszej kolejce, w dwóch kolej-
nych spotkaniach drużyna z Gminy 

Lubin wywalczyła komplet punktów po-
konując kolejno Konfeks Legnica i Kacza-
wę Bieniowice. Bardzo dobrze w barwy 
Iskry wprowadził się nowy nabytek dru-

żyny z Księginic, który na swoim koncie 
ma już cztery trafienia. W miniony week-
end swoje pierwsze zwycięstwo w tym se-
zonie zanotowała natomiast Odra Cho-
bienia. Zespół z gminy Rudna, choć prze-
grywał już 0:2 z Kuźnią Jawor to ostatecz-
nie pokonał ją 4:2. Mniej szczęścia miały 
drużyny z gminy Ścinawa – Grom Gro-
madzyń-Wielowieś zremisował z Górni-
kiem Złotoryja 2:2, a spotkanie Odry z 
Rodłem Granowice zostało przełożone z 
powodu choroby zawodników z powia-
tu jaworskiego. 

Równie ciekawie było również na niż-
szych szczeblach rozgrywkowych. W gru-
pie II legnickiej A-klasy ponownie swoje 
spotkania wygrały Sparta Rudna oraz 

Unia Miłoradzice, które przewodzą ligo-
wej stawce. Pierwsze punkty straciła na-
tomiast Sparta Parszowice, która na wy-
jeździe zremisowała z Orłem Mikołajowi-
ce 1:1. Z bardzo dobrej strony prezentuje 
się natomiast beniaminek – Fortuna Obo-
ra, który zanotował drugą wygraną z rzę-
du i zajmuje już siódme miejsce w tabeli.

Na najniższym szczeblu zdecydowa-
nie dzieli i króluje Unia Szklary Górne. 
Podopieczni Andrzeja Wójcika wygra-
li aż 4:1 z jednym z głównych kontrkan-
dydatów do awansu – Amatorem Wierz-
chowice. Drużyna z Gminy Lubin po-
zostaje jedynym zespołem z kompletem 
punktów w grupie II legnickiej B-klasy.

ADAM MICHALIK 
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Słynąca z ostrej gry 
Iskra Księginice dość 

niespodziewanie 
przewodzi w tabeli 

okręgówki

reklama
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⌀一漀眀攀刀漀稀搀愀渀椀攀

Puchar Polski 
z dobrą puentą
 Początek roku szkolnego 

to równocześnie rozpoczęcie 
sezonu szermierczego dla 
kadetów. Za lubinianami 
pierwszy Puchar Polski w tej 
kategorii wiekowej. 
W rywalizacji wystartowało 
101 zawodników i 110 
zawodniczek z 42 klubów 
z całej Polski.

MDK Olimp Lubin repre-
zentowała liczna dwunasto-
osobowa grupa dziewcząt 
i chłopców. Z całej lubińskiej 
kadry swój największy suk-
ces świętował Piotr Kołpa, 

który zajął pierwsze miejsce 
w turnieju. W drodze na sam 
szczyt, Piotr wygrał wszystkie 
walki, a w pojedynku o po-
dium skrzyżował swoją szpa-
dę i wyeliminował z turnieju 
klubowego kolegę Tomasza 
Kałuzińskiego. Tomek Kału-

ziński ostatecznie zajął szóste 
miejsce w zawodach.

Po bardzo udanym począt-
ku sezonu Piotr Kołpa umoc-
nił swoją pozycję lidera w kla-
syfikacji juniorów młodszych 
w Polsce.

WON

Lubinianie w starciu z drużyną z powia-
tu górowskiego byli zdecydowanie lep-
si i już w 22. minucie wyszli na prowa-

dzenie po uderzeniu Gizińskiego. Podopiecz-
ni Andrzeja Turkowskiego w kolejnych frag-
mentach spotkania kontrolowali wynik me-
czu, a kropkę nad „i” postawił na dziesięć 
minut przed końcem Szymankiewicz, któ-
ry bramką na 2:0 ustalił wynik spotkania.

– Na pewno się z tych punktów cieszymy, 
ale mankamentów było troszeczkę w tej grze. 
Mimo wszystko gramy młodymi zawodnika-
mi, bo czterech zawodników w czerwcu skoń-
czyło wiek juniora a pozostali są wciąż juniora-
mi. Dzisiaj znowu zderzyli się z seniorską piłką 

i to taką nie najgorszą, bo z tego co było widać 
na boisku, Wąsosz ma sporo doświadczonych 
zawodników –  mówił po meczu Andrzej Tur-
kowski, trener Zagłębia II Lubin.

Zadowoleni z Lubina wyjechali również 
goście, którzy pomimo porażki pokazali się 
z bardzo dobrej strony. Szkoleniowiec druży-
ny z Wąsosza podkreślał, że choć Zagłębie było 
w tym meczu lepsze, to jego losy mogły się ina-
czej potoczyć, gdyby Orla wykorzystała swoje 
sytuacje na początku spotkania.

– Myślę, że Zagłębie wygrało ten mecz za-
służenie. Szczególnie dominowało w drugiej 
połowie, widać dobre przygotowanie fizyczne 
zespołu, technikę gry na jeden, dwa kontakty 
w takiej temperaturze. Wyjeżdżamy stąd z twa-
rzą, bo nie zamurowaliśmy bramki i gdybyśmy 
wykorzystali w pierwszych piętnastu minu-
tach sytuacje Kaucha czy rzut wolny Kendzi, 
to można by było inaczej się zamurować i wte-
dy inaczej bronić tego wyniku – ocenił Piotr 
Bolkowski, trener Orli Wąsosz.

Kolejnym rywalem rezerw Zagłębia Lubin 
będzie Piast Wykroty.  ADAM MICHALIK 
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Lubinianie w IV lidze 
techniką muszą nad-
rabiać słabsze wa-
runki fizyczne 

Lubinianie w starciu z drużyną z powia-

 » Rezerwy Zagłębia 

Lubin odniosły pierwsze 

zwycięstwo na własnym 

boisku w rozgrywkach grupy 

zachodniej dolnośląskiej IV ligi. 

Podopieczni Andrzeja Turkowskie-

go pokonali Orlę Wąsosz 2:0 

i do liderującego w tabeli 

Orkana Szczedrzykowice 

wciąż tracą tylko
dwa punkty.

Kolejne punkty 
rezerw Zagłębia
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Rusza Liga Zawodowa piłki ręcznej
 » Meczem 

wyjazdowym 
z Górnikiem Zabrze 
piłkarze ręczni Zagłębia 
Lubin zainaugurują 
sezon 2016/17 PGNiG 
Superligi Mężczyzn. Liga 
zawodowa zastała 
podzielona na dwie 
grupy – pomarańczową, 
w której znalazło się 
Zagłębie Lubin 
i granatową. Każda 
będzie się składać 
z siedmiu zespołów. 

Zostaje utrzymany sys-
tem gry każdy z każ-
dym. Zwycięzca spo-

tkania otrzymuje dwa punk-
ty, ale jeżeli wygrał z zespo-
łem ze swojej grupy, otrzy-
ma jeden dodatkowy 
punkt. Jednocześnie zni-
kają remisy. Jeżeli w regula-
minowym czasie obie dru-
żyny zdobędą taką samą 
liczbę bramek, potrzebna 
będzie dogrywka dwa ra-
zy po 5 minut. Jeżeli rów-
nież ona nie przyniesie roz-
strzygnięcia, zespoły przy-

stąpią do 
serii rzutów karnych. – Nie 
chcemy jednak krzywdzić 
zespołów, które walczyły 
do końca, ale zabrakło sił al-
bo szczęścia. Drużyna, któ-
ra w regulaminowym czasie 
remisowała, ale po dogryw-
ce przegrała i tak otrzyma je-
den punkt za to spotkanie – 
mówi prezes PGNiG Superli-
gi Łukasz Gontarek.

Po rundzie zasadniczej 
rozegrana zostanie runda 
finałowa, do której awan-
sują trzy najlepsze druży-
ny z obu grup. O czwarty 
bilet do ćwierćfinałów po-
walczą zespoły z czwartego 
i piątego miejsca. Będą mu-
siały zmierzyć się w dodat-
kowym, barażowym dwu-
meczu.

Poszcze-
gólne rundy fazy pucharo-
wej również będą składać się 
z dwóch spotkań. Drużyna, 
która po rundzie zasadniczej 
zajmowała niższą lokatę, bę-
dzie gospodarzem pierwsze-
go spotkania. Mecze finało-
we zaplanowane są na drugą 
połowę maja.

PGNiG Superliga w przy-
szłym sezonie będzie skła-
dać się z czternastu zespo-
łów. Aby otrzymać licencję 
na występ w rozgrywkach, 
trzeba było spełniać kryte-
ria: sportowe, prawne, finan-
sowe i infrastrukturalne. 

– Ocena projektu mo-
że być tylko bardzo dobra. 
Nasz klub już po pierwszym 
pomyśle utworzenia Ligi Za-
wodowej przekształcił się 

w spółkę akcyj-
ną i był gotowy do tego, by 
spełnić warunki gry w takiej 
lidze. Jestem przekonany, że 
sytuacja klubów zdecydowa-
nie się poprawi, a co za tym 
idzie piłka ręczna rozwinie 
się i będzie stała na bardzo 
wysokim poziomie, atrak-
cyjnym dla wszystkich za-
równo kibiców, jak i sponso-
rów – mówi prezes MKS Za-
głębie Lubin Witold Kulesza

O projekcie pozytywnie 
wypowiadają się także za-
wodnicy lubińskiego klubu. 
– Liga Zawodowa to przede 
wszystkim krok do przodu 
– rozwój piłki ręcznej w na-
szym kraju, profesjonaliza-
cja rozgrywek i miejmy na-
dzieję stabilizacja finanso-
wa. Mówiąc o tym mam na 

myśli kluby, które 
do tej pory bory-
kały się z tego ty-
pu większymi lub 
mniejszymi pro-
blemami. Liga 
zawodowa ma 
uatrakcyjnić 
mecze z punk-
tu widzenia ki-

bica. Ciekawy sys-
tem punktowania, 
brak remisów mo-

że okazać się w kluczowych 
momentach sezonu pomoc-
ny dla drużyn z tzw. niższej 
półki. Poza tym myślę, że 
to głównie szansa dla mło-
dych graczy. Miejmy nadzie-
ję ze to początek czegoś do-
brego – twierdzi skrzydłowy 
Jan Czuwara. – Na papierze 
to wygląda w miarę obiecu-
jąco, a jak będzie, ocenimy to 
pewnie po pierwszym sezo-
nie. Miejmy nadzieję, że Li-
ga Zawodowa podniesie po-
ziom sportowy. Na ocenę te-
go całego projektu na pew-
no będziemy musieli trochę 
poczekać. Na pewno będzie 
to projekt atrakcyjny dla ki-
biców – dodaje Michał Stan-
kiewicz, kołowy lubińskiego 
klubu.

ŁUKASZ LEMANIK

www.lubin.pl 8 września 2016 19SPORT

reklama

II Memoriał 
im. Jana 
Rutyńskiego
9 i 10 września cztery drużyny 
zagrają podczas II Memoriału 
imienia Jana Rutyńskiego. 
W tym roku turniej będzie miał 
międzynarodową obsadę.
Na Memoriale nie zabraknie re-
prezentacji Estonii, która w Lubi-
nie od dłuższego czasu przygoto-
wuje się do najważniejszych me-
czów na arenie międzynarodo-
wej, w tym eliminacji Mistrzostw 
Europy. Na parkiecie hali Regio-
nalnego Centrum Sportowego 
w Lubinie zobaczymy także 
przedstawicieli włoskiej Serie 
A – Powervolley Milano.
W roli gospodarza wystąpi piąty 
zespół minionego sezonu PlusLi-
gi – Cuprum Lubin. Z polskiej 
ekstraklasowej stawki pojawi się 
także Effector Kielce. Obie dru-
żyny zmierzą się ze sobą w piąt-
kowy wieczór, wcześniej na par-
kiecie pojawi się reprezentacja 
Estonii i ekipa z Mediolanu.
Dla Cuprum turniej będzie 
przede wszystkim upamiętnie-
niem jednego z twórców klubu, 
Jana Rutyńskiego. Współzałoży-
ciel klubu piłki siatkowej w Lubi-
nie i wielki pasjonat sportu – do-
póki nie przeszkodziła mu choro-
ba – był obecny na każdym me-
czu swojej drużyny.

LL

Terminarz: 

piątek, 9 września 2016 r.
  godz. 16:00 – Powervolley Mi-

lano – reprezentacja Estonii
  godz. 19:00 – Cuprum Lubin – 

Effector Kielce

sobota, 10 września 2016 r. 
  godz. 15:00 – Effector Kielce – 

reprezentacja Estonii
  godz. 18:00 – Cuprum Lubin – 

Powervolley Milano

Łyżwiarze po kolejnych zgrupowaniach
 Zawodnicy MKS Cuprum 

Lubin zakończyli letnie 
przygotowania do 
zbliżającego się sezonu. 
Lubińscy panczeniści mają 
za sobą zgrupowania 
w Dusznikach Zdroju 
i Szklarskiej Porębie.

Licząca 16 osób kadra klu-
bowa po zgrupowaniu w Inzell 
przebywała na dziewięciodnio-
wym zgrupowaniu w Duszni-
kach Zdrój, gdzie zawodnicy 
trenowali na profesjonalnym 
torze wrotkarskim, uzupełnia-
jąc przygotowania treninga-

mi rowerowymi i kształtowa-
niem siły.

Ostatnim akcentem letnich 
przygotowań było zgrupowa-
nie w Szklarskiej Porębie w dru-
gim tygodniu sierpnia, gdzie 
poza kadrą klubową przeby-
wali pozostali członkowie klu-
bu – uczniowie Zespołu Szkół 
Sportowych i młodzi łyżwiarze 
z działającej przy klubie szkółki 
łyżwiarskiej.

Zawodnicy, będący już na 
trzecim zgrupowaniu, skon-
centrowani byli na treningach 
wrotkarskich, natomiast po-
została grupa poza wrotka-

mi uczestniczyła w zajęciach 
ogólnorozwojowych. W su-
mie w Szklarskiej Porębie prze-
bywało około 50 zawodników 
MKS  Cuprum Lubin. Najbliż-
sze zgrupowania zorganizo-
wane zostaną od 18  do 29 paź-
dziernika i od 16 do 28 listopa-
da na krytym torze w Berlinie. 

Tymczasem lubiński klub 
zaprasza zaprasza najmłod-
szych do udziału w szkół-
ce wrotkarsko-łyżwiarskiej. 
Pierwsze zajęcia odbędą się już 
15 września. Więcej informa-
cji na oficjalnej stronie klubu: 
www.mkscuprum.lubin.pl.  LL Fo
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Michał Stan-
kiewicz pozy-
tywnie wypo-
wiada 
się o Lidze 
Zawodowej

Jan Czuwara błysz-
czał w sparingach. 
Jak poradzi sobie 
w lidze?

Paweł Noch ko-
lejny sezon po-
prowadzi mie-
dziowych

Po rundzie zasadniczej 

lidze. Jestem przekonany, że 
sytuacja klubów zdecydowa-
nie się poprawi, a co za tym 

rozegrana zostanie runda 
finałowa, do której awan-
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Szansa na rehabilitację
 » Na inaugurację 

nowego sezonu PGNiG 
Superligi piłkarki ręczne 
Metraco Zagłębia Lubin 
przegrały z Vistalem 
Gdynia. W najbliższą 
niedzielę okazją do 
rehabilitacji będzie 
spotkanie z Pogonią 
Baltica Szczecin. 

Zanim rozpoczęło się 
spotkanie z Vistalem, 
na parkiecie pojawi-

ły się trzy byłe zawodnicz-
ki Zagłębia, które zakończy-
ły sportowe kariery. Joan-
na Obrusiewicz, Aleksandra 
Paluch i Agnieszka Kużde-
ba z rąk prezesa klubu, Wi-

tolda Kuleszy otrzymały 
bukiety kwiatów i pa-
miątkowe koszulki. 
Za grę w miedzio-
wych barwach 
podziękowały 
im też koleżan-
ki z drużyny. Po 
owacjach na sto-
jąco i podzięko-
waniach kibiców 
w hali RCS-u rozpo-
częło się pierwsze spo-
tkanie PGNiG Superligi 
Kobiet z udziałem Metraco 
Zagłębia Lubin.

Niestety pierwszy mecz 
w wykonaniu odmłodzonej 
drużyny Metraco Zagłębia 
Lubin nie był najlepszy. Po 
wyrównanym początku gdy-
nianki odskoczyły na kilka 

bramek, prowadząc do prze-
rwy pięcioma trafieniami. 

Już w niedzielę „Miedzio-
we” staną przed szansą na re-
habilitację i zdobycie pierw-
szych punktów w nowym 
sezonie. W drugiej kolejce 

PGNiG Superligi Kobiet lubi-
nianki podejmować będą Po-

goń Baltica Szczecin. – Czeka 
nas kolejny mecz z zespołem 
aspirującym do walki o me-
dale. Musimy zagrać dużo le-
piej niż w pierwszym meczu 
z Vistalem, przede wszystkim 

na pewno na większej sku-
teczności, bo tego nam brako-
wało na inauguracji sezonu – 
mówi Bożena Karkut, trener 
Metraco Zagłębia Lubin.

Kadra Zagłębia odświeżona
 Zakończyło się piłkarskie 

okienko transferowe. KGHM 
Zagłębie Lubin pozyskało w nim aż 
sześciu nowych zawodników. 
Dodatkowo dwóch 
młodzieżowców rozpoczęło 
treningi z drużyną Piotra 
Stokowca.

Przed rozpoczęciem okienka 
transferowego najważniejszym ce-
lem było pozyskanie reprezentanta 
Polski Filipa Starzyńskiego, któremu 
skończyło się wypożyczenie, a wciąż 
był zawodnikiem KSC Lokeren. To 
się udało i popularny „Figo” dalej re-
prezentuje miedziowe barwy. Kolej-
nymi wzmocnieniami byli rodzimi 
zawodnicy, którzy zadbać mają o ry-
walizację w defensywie, czyli Daniel 
Dziwniel oraz Sebastian Madera.

– Wielokrotnie podkreślaliśmy, 
że pozyskanie Filipa Starzyńskiego 
w tym oknie transferowym to był 
priorytet i absolutnie wszystko by-

ło temu podporządkowane – mówi 
Piotr Burlikowski, dyrektor sporto-
wy KGHM Zagłębia Lubin.

Ostatnie dni to już jednak praw-
dziwa ofensywa KGHM Zagłębia. 
Dosłownie ofensywa, bo lubinia-
nie pozyskali dwóch napastników 
i jednego skrzydłowego. Jako pierw-
szy z tych zawodników dołączył 
Martin Nespor, który w poprzed-
nim sezonie grał w Piaście Gliwice, 
a oficjalnie był zawodnikiem Sparty 
Praga. W ostatni dzień na testy me-
dyczne w Lubinie przechodzili rów-
nież Michał Mak i Adam Buksa z Le-
chii Gdańsk oraz Deimantas Petra-
vičius z Nottingham Forest. Jak się 
okazało, zakontraktować ostatecz-
nie udało się tylko dwóch ostatnich, 
ponieważ do walki do Maka w ostat-
niej chwili włączyła się Arminia Bie-
lefeld. W kuluarach mówi się, że lu-
bińskiemu klubowi zabrakło... dzie-
sięciu minut, by podpisać kontrakt 
ze skrzydłowym.

– Bardzo podoba mi się praca tre-
nera Stokowca wraz z całym swo-

im sztabem. Przede wszystkim to, 
jak potrafią wydobyć z zawodni-

ków potencjał. Naprawdę są w sta-
nie wydobyć go na poziom pod sto 
procent i absolutnie tutaj trafiają się 
zawodnicy, którzy mają duży poten-
cjał. Wierzę, że pod okiem tego szta-
bu szkoleniowego ci zawodnicy osią-
gną maksymalny pułap – podkreśla 
Burlikowski.

Ponadto do drużyny dołą-
czyli młodzieżowcy: Patryk Mu-
cha i Artur Siemiaszko. W letnim 
okresie z Lubinem pożegnało się 
natomiast dwóch podstawowych 
zawodników. Maciej Dąbrowski 
odszedł do Legii Warszawa, zaś 
Krzysztof Piątek zasilił Cracovię 
Kraków. Ponadto w innych klu-
bach zagrają również Adrian Błąd 
(Arka Gdynia), Damian Zbozień 
(Arka Gdynia), Sebastian Bonecki 
(Chrobry Głogów), Eryk Sobków 
(GKS Katowice), Konrad Andrzej-
czak (GKS Bełchatów) i Karol Żmi-
jewski (Kotwica Kołobrzeg).

ADAM MICHALIK 

Deimantas Petravičius i Adam Buksa to dwa ostatnie 
letnie transfery KGHM Zagłębia

Fo
t. 

m
at

er
ia

ły
 p

ra
so

w
e 

Za
gł

ęb
ie

 L
ub

in
 S

A

Metraco Zagłębie Lubin  
– Vistal Gdynia  24:29 (9:14)

Zagłębie: Maliczkiewicz, Wąż – Grzyb 1, Mączka 1, Semeniuk 4, Trawczyńska, Buklare-
wicz 3, Wiertelak, Ważna 1, Marić 6, Jochymek 1, Malta 5, Milojević 2, Walczak.
Vistal: Gapska, Kordowiecka – Janiszewska 3, Urbaniak, Dorsz 4, Kobylińska 8, Kamiń-
ska, Stanulewicz 1, Olszowa, Zych 4, Kozłowska 4, Matieli 1, Szarawaga 3, Borysławska, 
Macedo 1. 
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Juliana Malta wróciła do gry

Klub podziękował 
zawodniczkom, 
które zakończyły 
karierę (na zdjęciu 
Joanna Obrusie-
wicz)

Jovana Milojević Karolina Semeniuk-Olchawa Žana Marić


